
Wielkie budow'e komunizmu - to wzrost po~ęgi zs·R" i 
to potężny czynnik wzmocnienią ~ oboźu pokoju 

podniesienie dobrobytu jego ebywałeli, 
i postępu na całym świecie • 

. .. 
Przo~ują~ ludzie przemysłu i rolnictwa 

Wykonałam 

na 1111es1ące 

Z radością przyjęłam wiadomość 
przyniesioną mi przez przewodni­
czącego r ady zakłedowej, że plan 
drugiego roku Sześciolatki wykr,­
nałam prz::xi terminem, w dniu 30 
września. 

Jako prządka pra­
cuję 29 lat. Ale ja­
ka to była praca w 
okresie przedwojen­
nym, kiedy co 4-5 
miesięcy przychodzi-
ła wiadomość o re-

f " .. _ 

dukcj i. a późniei • · 
niekiedy i cały ro1c 
czekało się na robo-
tę. VV nielepszych 
warunkach pracował 
mój mąż. Zdarzało 
się. że oboje byliś­
my równocześnie 

;:redukowani. A ma-

: -:. 

·~ ł ~.-.· 

ly Janek - nasz syn - nie rozu­
miał tego i jednakowo dopominał 
się o swoje prawa. Chci·ał jeść. To 
samo było pod=s hitlerowskiej 
okupacji. • 

A!E" potem pnyszło v.7zwolenie. 
Zaczęłam pracować w tych sa­
mych co i poprzednio zakładach, 

ale jakże inaczej. Każda cegła, 

każda maszy;rn \VYdawały, mi się, 

nowe. Nowe, bo inaczej na nie pa-

p ł a·n 
przed 

roczny 
te1·1ninem 

trzyłam. Dawniej 'nie obchodziło 
mnie czy psuje się maszyna czy 
też nie: nie zwracałam uwagi na 
poniewierającą się na ziemi przę­

dzę. na zdeptane cewki A dzi­
siaj? Nie potrafię zniszczyć na-

v.;et zdjętego z .ma­
szyny „barana". W 
ciągu całego roku 
nie opuściłam ani 
jednego dni;;i pracy. 
Zamiast starzeć się 
i tracić siły, czuję, 
ze mi ich przyby­
wa. A dzieje się to 
dlatego, że nie mam 
trosk, że nie muszę 
się martwić o chleb. 
bo nasza Ludowa 
Ojczyzna czuwa nad 
każdym robotnikiem. 
Mój syfi za rok zo­

stanie oficerem. Bedzie stal na 
straży niepodległości i pokoju. a 
ja wydajną, pracą, kilogramami 
flrzęclzy wyprodukowanej ponad 
plan będę wzbogacała naszą Oj-

-czy1J11;, będę razem z nim broniła 
sprawy pokoju. 

STEFANIA KOPERT OWSKA 
prządka z ZPB 

im. Róży Luk!'-en:burg 

podpisy 
złożono już pod Apelem , , . 

562.083.383 

Swiato.wej Rady Pokoju 
PRAGA (PAP,). - Sekretariat Swiatowcj Rady Pokoju 

opublikował komunikat o przebiegu kampanii zbierani:i 

podpisów pod Apelem ~wiatowej Rady Pokoju, wzywającym 

do zawarcia Paktu Pokoju między pięcioma wielkimi mocar­

stwami. 
OGÓŁEM 562.083.383 OSOBY PODPISAŁY JUŻ TEN 

APEL. 

Wyra%. serdecznej troski 
o człowieka pr·acy 

Organa władzy państwowej I naszej vartil - awa.ngard:1· klasy ro­
botniczej, prLystąpHy ostro do zwa.tc.za:nia spekulac.ji i kułackiego smn-

1'aiu,"''1:.:o:w."1.nl~to na w~ach ll?.eroką akcję. tluma(!zą.c chłopom, ie od;.-ta.· 

w.i zb&ża, ziemniaków, kontraktawa11.ie trzody - jest ich ohywatelską 
powinnością. Władze państwowe zastosowały snr()we kairy w stosunku 
do spekulantów, którzy zarówno na wsi jak i w mieś<>ie usiło1>1<-ali zde­
rorganirować zaopatrzenie, wywolać ferment i niepokój wśród lud.zi ' 
pracy. 7..astosowan0 kary w stosunku do Irnła.ków, którzy sabotowali 
skup i kontraktację, S'Lerząc na w si wr~ą propagandę, poc1juclzaJąc 

chlo11ów, a by t\ie wykon~·wali zarzącfacń państwow~b. 

Akcja przcprowatlzaina od szeregu dni na wsi daje _ju'i: widoczne 
rezuHaty. Z dnia na dzień poprawia się za;opatrzenic ludno.ści naszego 
miasta. w ?iemniald, nab-iał, drób. W ubiegły J>4fek - w dniu targo­
wym, na wszystkich rynkat>h było pod d·ostatkiem .kartofli - po prostu 
brakło nabywców. Furman.ki chłopskie wY.iechały na ulice. oferowano 

sp.rzellai ziemniaków J>o PTYVl-1'tnych mieszkaniach. Nawet w goozinach 
popołudniowych można. bylo dostać jeszcze wiele masła i jaj, których 
ceny uległy obniżce. R.vn1.'i były za:walone drobiem, owocami. jarzyna­
mi. Wzrosło zaopatrzenie s klepów PSS i MHD w ziemniaki i nadal 
u~. W ubiegłym tygodniu rozprowadza.no co d~ień do s lcle,>ów po 
350 ton ziemniaków. \V bit>-łóącym tygodniu dtienne zaopatrzenie skle­
pów uspołccz:nionyclt w ynoSi od 600 do '700 ton. Ocl dnia dzisiejszego 
·wprowadz001a. zost.a.je sprzcdaii półhurtowa.. W ubiegłą uiedT.ielę 300 sa­
mochodów woziło •lla mieszkańców Łodzi ka~tofle z punkłów skupu. 
Akcja trwa nadał. 

Wszystkie wysiłkii nasz!' j partii i rządu zmierllllją do zaspokojenia 
potrzeb ludzi pracy. Cała. polityka 11arti1 i rzrfdu nacechowana. jest głę­
boką troską o żywotne 1>otrzeby ludzi pracy miast i wsi. W ich inte­
resie poojęta. ?:ostała wa.łka, która toczy się obecnie na. wsi, walka. 
przeciwko sptokulantum i kułakom. Państwo kaipitailiSty<'ZJle obojętnie 

odnosi się do tego rodzaju klęsk. co posucha, obojętne są mu troski lu­
dzi procy. Nasze państwo, władza robotnjków i chłopów, s'iybko reagu­

je na wszelkie boląc'iki 1 potrzeby ludności pracującej. Jeszcze ..nie-dawno 
ockmwaliśmy po\.\"1Ż11e braki w 'Zai>pa.łrzenill w węgiel. W związku 
z tym kursowały najro.zmaits1.e plotki, ie węgla nie bęc1zie, że nie bę~ 
dzie czym palić. A obecnie drlęki wysiłkom rządu - mamy węgla p1>d 
dlbtatkiem. Partia, władza. ludowa uznały oia koni~e przyj~ć z pomo­
cą kla&ie robotnlcze.l i sł~ dotrzymały. Dziś, by zaspokoić zapotl'Ze­
bowanie na ziemmaki, rząd sprowadza 100 tys. ton z NRD. 

Wszys tkie te fakty świadczą o sile- nasze; partii i naszego państwa. 

Popra\Va w za.Ol}>atrzenlu - to Wl'11ik usilnej pr.i.cy setek aktywi­

stów partyjnych działający"h w terenie. Nie dziwnego, że środki zasto­
sowane w walce o chleb i ziemniaki przez organa, władzy państwowej 
ł przea: partię, WYWołały uspokojeme wśród Dlieszkańców nas7-ego mia­
sta. Spokój ten jest wyrazem zaufa.ni.a, jakie klasa robomieza żywi dla 

partii i rządu. 

"' 

ORGAN KW I KŁ p·oL·SKIEJ ZJEDNOCZONEJ PART.li ROBOtNICZE3· 
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Na cześć 34 rocznicy Wielkiej Rewolucji 

.150 tysięcy włókniarzy 
walczy o wykonanie zobowiązań 

Manifestacyjne odstawy 
zboża i ziemniaków 

do punktów skupu 
WARSZAWA (PAP). - Pmywile­

je powiatów. które wykonały już w 
90 proc. roCZil1y plan sprzedaży zbo­
ża i tym samym zwolnione zostały 
od miarek i odsypów, stalją się bodź­
cem dla chłopów innych pow.ia<tów 
do pr7.ys.pieszenia sprzedaży pań­

stwu ziarna. 

Pogłębienie przyjaźni z ZSRR i umacnianie, w oparciu o tę przy­
jaźń, siły gospodarczej i obronnej Polski - to hasło, które w dniach 
realizacji Czynu Październikowe& o mobilizuje załogi tysięcy zakładów 
p;ecy do wzmożonej walki o produkcję, o plan. 

TYSI.\CE METRóW TKANIN 
PONAD PLAN 

Spośród 150 tvs. włókniarzy. którzy 
włączyli się do październikowe~o 

współzawodnictwa, ogromna więk· 
sześć systematycznie i z zapałem 
wykonuje swe zobowiązani a . 

Tkalnia ZPP im. Lenartowski e!!o -· 
pisze ob . Cyndler - która postano· 
wiła wykonać dod1tkowo 68 tys. rn~· 
trów ikanin. zrc;ilizowała przed !·'r· 
minem i z nadwyżką swe zobowiąz,i· 
nie, wykonując do dnia 26 !J:n. 
68.300 metrów. \\'yróżnili się tkacze: 
Kazimierz· Kujawa. I ~nacv Kołtuni;ik. 
Stanisław .Matczak Rrszard Szew· 
czyk. 

podaje low. J. Wyroda - zaloga bu­
dowy nr 152.'70 Łódzkiego Przedsię­
biorstw a Budowlanego (Zarząd Il) .rn­
oszczędziła 2.513 roboczo-godzin, p.)d· 
nosząc przy lym znacznie wykonanie 
norm i usprawniając organizację pra­
cy. W grupach murarskich wyróżnił 
się Leon Jakubowski. a w !!rupie cie­
sielskiej Franciszek Sobczak. Słowa 
uznania należą się również majstrowi 
\Xfolniewskiemu or:iz przewodniczą­
ce;,,u rady zakl:d~·.vcj. Siefanowi 
Golę bio;·:„t:ic:;iu. 

PRZED TERMINEM UKONCZYLI 
SWE ZADANIA 

Z całego woj. krakowskiego nieu­
~tannie nadchodzą meldunki o po-

"' .,. * inv~lm·m przebiegu realizacji Czynu. 
Oddziały pomocnicze z ZPW im ... Zdo~a fabn ki papv „O:iwięcim", 

Reymonta - komunikuje to·.„· · -l. j wyk11nując &we zobowiaz:mia na 
\X'ojt>tnia - z powodzeniem rcalizuią r:rzcMdo 2 miesiące przed terminem 
podjęte zobowi:ązania. Oddział st•J· ukończył a realizację planu produkcji 
!arni wykonał dodatkowo 48 skrJ.)r\ papv ~molowej i izolow;mci. Robo!ni­
do pl'Zędzy zamiasl 46, ial< i:!łosilo cy tego zakładu podjęli nowe zobo· 
zobowiązanie. Na czoło oddzia :u W\· wiązani e - - do końc~ roku postano­
sunęli się ob. ob. Stanisław Knźni1', wili wyprodukow<'Ć dodatkowo 30 ly· 
Stefan Szablewski i inni. Dzielnie sięcy rolek papy; •1 

SZYBCIEJ WYRE.MONTOW ALI 
SA1~10CHODY 

5pisa ł się lakże oddział mechaniczny, 
który na 14 dni pr:>'.ed terminem W\'­

konał dłubarkę ze 7'.łomu. W pracy 
tej wyróżnili się: majster .Józef Sic­
;a?zki, to hr z - Czesław P;zvby lsl~i i· Zało~a WarszJ. ""."kich . Z. akladów 
1 slusarze - Stefan Sudra 1 Franc;- Naprawy Samochodow pod1ęla odpo-
szek Neugebauer. wiedzi:ilne i irudne zobowiązanie, po-

.;.;. •· '° I s!arrawiając W\ konać swój roczny 
\Y/ ramach swych zobowiązań - plan remontu samochodów dla nasze~ 

Masy robow iczl' narodu ainsrylroriiikie;!.D prot<"ll1ją pr;;;eci1cko pn;e;ludoW<J-
11io111 Partii Komu11ist)"cz11ej w V.S.A. 

Va zdjęciu: mani/est11~ja ulic:ma w Los Angelo.~. 
fot. CAF 

go -sportu i komunikacji do 5 lisiopa­
da br. Robotnicy WZNS wykonali 
dotychczas poważną część swego zo­
bowiązania, oddając przedterminowo 
do użytku kilkanaście wyremontowa­
nych samochodów. Ma to wartość ok. 
700 tys. zl. 

W WOJ. KRAKOWSKIM, idąc za 
przykładem pow. żywieckiego, któ­
ry wylrnnał .iuż roczny plan spiv.e­
diaży zboża - zbliżaiją się do uzy­

Wiceminisłer S. Wierbłowski skania I1rawa do zwolnień z ocisy­
pów i miarek chłopi iz pow. bochel1-

·na czele delegacji na VI Sesję. skiego. w pow_ tym, który roczny 
• , pllln skupu izboża wykonał w 

Zgromadzenra Ogolnego ONZ 87, pruc .. 1~1.ieszkar~cY . gmin. Zabi~-

1 

rzow, Trzciana, L tP.mca i Niegowie 
WARSZAWA (~AP): - Prezy~ium zrealizowaH już vl 1.oo proc. roczne 

Rządu RP zatw 1erdz1ło następuiący plany spI"Ledaży ziarna. 
skład polskiej deiegacji na VI Se~ję W WOJ. POZNAŃSKIM dzie!l 28 

Zgromadzenia Ogólnego Organizac ji bm. był dniem zbiorowych i mani-

Narodów Zjednoczonych. festaryjnych odstaw. 
Prrewodniczący dele11acji - Stefan Tylko chłopi pow. wągrowieckie-

\"1/ierbłowski wiccmini;ter Spraw Za- go zorganizowali 40 zbiorowych od-
granicznych . ' staw. sprz~da.~ą~ pa11.st:-"'u yoi;ad 

D l 
. b d J „. L 120 ton J.;boza 1 oO ton z1emmakow 

e egacL am asa or erzv »llC1•a-

łowski, minister pełnomocny Juliugz 
Such)·, minister pełnomocnv Henryk 
Birecki, charge d'affaires RP w Pa· 
ryżu - Przemysław Ogrodziński. 

Zalltępcy delegatów: minisler pel· 
r.omocny Aleksander Krajewski, prof. 
dr Manfred Lachs, dyreklor Stani­
sław Gajewski. dr Irena Domańska, 
wicep;ezes Polskiego Czerwon4o 
Krzyża_ 

Strajk robotników 
portowych w Hamburgu 

BERLIN (PAP). - Jak donosi ii; 

Hamburga Agencja ADN, tamtejsi ro. 
botnicv portowi kontynuowali zdecy· 
dowanie strajk w poniedziałek, 29 
października, rozpoczynając drugi ty­
dzień akcji strajkowej. 

:·························································••11 ••··············~··· ... „., ••••••••••• ~ 
~ ' 
i. Wieś spełnia swój · o~ywałelski obowiązek 

. Powiat piotrkowski przoduje .VI skupie zboża 
POWIAT PIOTRKOWSKI w =: • • 

I
:. m iejsce w skup!e zboża. Do dnia 

zrealitZ.owano t am w 66.3 proc. 

- - . 
dalszym ciągu za jmuje czołowe 

27 bm. roczny plan skupu zboża 

" i: l ; Na daiszych mie. scach znajdują się 

• : WIELlJ~ 

\)OVv ia(v: 
60.6 proc. 

I : . RADOl'/l:SKO 
I:. RAWA MA701llIECKA 

BRZEZINY 
li SIERADZ 
I ; KUT1'0 

j i;·: L_ĄSK 
ŁÓDŹ 
ŁOWI CZ 

d SK IERNIE W!CE 
• ŁĘCZYCA 

59.·1 
35,4 
54.5 
519 
'19.3 
48.6 
47.2 
46.0 
46,0 
43.0 

proc. 
proc. 
pr0<:. 
l)ł'bc . 

prnc. 
proc. 
proc. 
proc. 
proc. 
proc. 

li 
! 

Akcia sprzedaży ziemniaków 

: 
i 

POWIAT K "GTNOi,,.'S;o w~rpetnił już swój obo\\'iązek w sprz.c­
dazy z1emniakó'".- Za nim czołowe miej ~ca 7,ajmują powiaty: ŁO­
WfCKI, WIELUNSKI, LASKI 1 PIOTRKOWSKI. Na ostatnim 
mie.JScu z.'1ajduj ą się powiaty· RA WSKO - MAZOWIECKI SKIER-
NIEWICKI i ŁÓDZKI. ' 

•••.J•••••••11••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••„D•••••••••111••a•n••••• 

Pod kierownictwem partii . wieś zaostrza walkę z wrogiem 
i wypełnia zobowiąza.nia wobec pań.siwa 

Zebrania gromadzkicb organ1?:aCJl PZPR na terenie WOJ. łódzkiego 
W ubiegłą niedzielę, na ter('nie 

województwa łódzkiego, odbyły się 

zebrania gromadzkich organiza.:ji 
partyjnych, na które zaproszeni 
byli przodujący bezpartyjl'j chło­
pi oraz aktyw ZSL-owski. Zebra­
nia te poświęcont bytY omówieniu 
przebiegu skupu zboża i -ziemni::i ­
ków oraz wpłat z -tytułu podatku 
grunt-Owego. 

W dyskusji towarzysze wskazy­
wali na s1,ereg niedociągnięć w 
przeprowadzanej obecnie akcji, a 
zwłaszcza w pracy organlzacH ma­
sowych, ldór e w niedostatecznym 
jPszcze stopniu włączyły się do 
walki o przedtcrmino\'}e wykona­
nie 7,obowil}zań wsi wobec pań­
<;twa. 

Wskazywano również n a. brak 

zd~cydowanej postawy rad naro­
dowych wobec wrogów, uchylają­
cych się od wypełniania obywatel­
skich obowiązków. 

Robotnicy Łodzi zda.ją sobie spra.wę. te słowo, jakle dafa kła.sic ro­
botniczej partia. i władza. htdowa, nie odbiega. od czynu. D1Jś dla każ­
,dego jest widoozne, że najnie,,;będnlejsze artykuły, jak chleb, ltartofle 

1 węgiel są, w dostaitecmych ilościach. Masła i mięsa nic ma. wpra.wdzit­
jeszcze tyle, He potrzeba, aie każdy człowiek praey ma zapewnioną, 

~= . .-.. „,„.„ ... „.:..=K'·oN;;;~'·;===i 
„G l O S U R O B O T N I C Z E G O" ~-·.{ 

Towarzysze krytycznie i samo­
krytycznie stwierdzali, że członko ­

wie partii nie zawsze mobilizowali 
bezpartyjnych chłopów do wypeł­

nienia obywatelskiego obowiązku 
Poprzez odpowiednią agitacje 
własny p1·zyldad. 

Na. zebraniu gromadzkiej org::!,­
nizacji partyjnej w J\.Ięcc, w pow 
sier adzkim. t-0warzY,sze mocno na­
piętnowali nieobywatelską. posta­
wę i antypartyjne stanowisko An­
drzeja Tugj i Wojciecha Wolaka. 
usuniętych .iuż z partii za uchyla­
nie się od sprzedaży zboża i ziem­
niaków. Tow. Michał Staniucha, 
małorolny chłop, stwierd-iił, że Tu ­
ga i Wolak swym post~powaniem 

eopóźniali realizarję zobowiąni1 
bezpartyjnych chłopów. Na za ­
kończenie zebrania pcdjęto u· 
chwal~. zobowiązując się do 1 li­
st-Opacla br. wykonać gromad~!d 

plan sprzedaży ziemniaków. a do 
15 listopada. br. roczny plan skupu 
zboża. 

łaskt\n, tow. Olejniczak stwierdził 
że dobry przykład członków par: 
tli jest gwara.ncją wykonania w. 
bowiązai1 przez całą gromad<). 
~czestnicy zebrania zobowiązali 
su~ do dnia 1 listopada br. wylrn­
nać przy11adający na gromadę 
roczny pła.n skupu zboża. Do te­
goż dnia postanowicno sprz<>dać 
11ań~twu przewidziane planem 
7.lemniaki oraz uregulować wszyst­
kie należności podatkowe. 

Podobne zobowiązania pocljęll 
zebrani w gromaclzie Maksymilia­
nów, gminy Ciosny, w p~wiecie 
brzezu.isltim. Postanowiono. że do 
dnia I listopada cała gromada wy. 
pełni WS7.YStli:ie zobowiązania w•1-
bec państwa. 

okre'iloną foh ilość na. bony. . 
Pomimo tej widoeznej poprawy w za.opatrzeniu. trzeba. jednak 

stwierdzić, że nie m<Y~na jesiwze mówić o zlikwidowaniu trudności, któ­
re ma.ją. charakter długotrwały. Pogłębia. je susza, która na­
wieóziła w tym roku nasz kraj. Trudności te nieraz jeszcze będzie wy­
korzystywał wróg. Nieraz jeszcze podniesie głowę kulak i spekulant. Nie­
ra'Z bę<ią radzić się najro,zmaH.sze plotki. Trzeba. więc. aby cale społeczeń­
stwo naszego miasta ulało sobie z tego dobrre SPrawę, aby w d~lsr;ym 

clą.gu swoją postaw~ ułatwiało 1n·acę naszej partii i władzy ludowej. 
Ilekroć wróg będzie .iątrzyl - tneba zachować spokój i dyscyplinę 

s11ołe~zna. która nie daje :Zeru kułakowi i spekulantowi, a nllltwia par­
tii cpan~·w:mie trudnn-ści oraz l"prawiedliwe i równomierne rozprowa­

dzanie aJ·tykułów spożywczyl·h. 

\V sz:•zei;ólnych wanmkach obecnej jesieni, !)Od kierownictwem 
partii i rządu. nastąp.Ho znacząe zła.godze11le trudn~ci a;uowi:t.a.cyjuycb. 

P owodzenie JJolityki partii należy zawd:iięczać bezgranic:memu zaufa ­
niu i przywiązaniu najszerszyclt mas do ich awangardy oraz nieubłaganej 
walce wydanej \\>Togowi klasowemu, kulakom i wszelkim s1>ekulantom. 
P<'łne zaufanie do polityki partii i władzy ludowej. za.chowanie całko· 

wltego spokoju w obliczu prób prowokac.fj I siania zamętu ze strony 
wruga klasowego, które mogą się w przyszłości powtórzyć. ułatwią 

przezwyciężenie do końca istniejących trudności i całkowite zabezplc­

l'zenie interesów ludności pracującej. 

I 

na opowiadanie - opis p. t. ł 

„Jak korzystam z doświadczeń radzieckich ił 
jak je wcielam . w życie

0 

1~ 
Za najlepsze opra cowania konkursowe przewidziane są na - ;::'{ 

stępujące nagrody, ufundowane przez Prcz~·dium Rady Naro-

:lowej m. Łodzi, Prezydium Woj. Rady Narodowej, Okręgową .:.:·~ 
Redę Związków Zawodowych, Zarząd Grodzki TPPR i redak-

cję „Głosu Robotniczego": 

1soo zł !I jedna 
dwie 
cztery 

~ nagroda 
li nagrody po 
m nagrody po 

Ponadto jur;v knnkur11o~l·e pre miowa(' 

wyróżniające się opowiada nia opisy. 

1

1~~~ d;Lowo li 
n 

~.:.:..~:..;..:;..~·~;..:.;..:.: .:..;~:;.:.;..:.... ~ 

, 

I 

Po .iebraniu uczestnicy zebrani,1 
udali sic do tyrh chłopów. którzy 
nie wywiązali się z obyw~telsklC' 
:::-o obowiązku. celem przl'konani;i 
ich o !rnn ircznDŚ<"i ~przer1ania :Jan­
stwu zboia i zil'mi1iilkow '"'O'r.v. 
11rei:-t>lowania należności poclatk••· 
w;-·cti 

W Se<lzic.io~\"icaC'h. w powiecie 

\V gromadzie Krzyż:.mi"iwek, \V 

powiecie ku1nowsl>im. po refera­
cie, wygłoszonym przez t.ow Jana. 
Krawc:..yka, "1.vywiązała się oi:v· 
wiona dysl,•1:sja, w 1,tórcj towa­
rzysze oświadczyli, że doloią. 

wszelkich starai1, aby c;iła ~<>ma­

da wypsh1iia obowiązek wobec 
państ·wa. tak jak go wypciniii 
wszyscy ezłonlmwie partii. Tow. 
Stanis!aw Ciszcwsl:i, posia<laiąc:v 

5-llellia rowc gos1rnd~ r<;two. oś\•; - ad ­

l'zył. ·i.e sprz("da pr•1 ~ 1\,:u irt;'l..C?~ s 
l<winfali 7lrnb, mimo że 7.;iwiózl 
iui do punktu skupu 3 k \t in tale 
ziarna ponad plan roC"zuy, pra~ 

!J'IH1l" ty m dać .lak n~ .l1C'ps7y 11n:.) . 
ldatl bcz1>arlyJ11ym rhlo1rnm_ 

.... 
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Usprawnić orgaui:~aclę tra1spertu 
artykułó'w ro1łnych 

Z różnych stron wojewódz~wa łódzkiego na.pływają wciąż nC>we 
meldunki o wykooaJlin zóbC>wil\Zań. Przed punkty skupu zajeżtlia coraz 
więcej fmmanek cbłep.skidt, na?ad0wimyeh zbmem t =ei:nnia.Jtami. 
PowMiną dz:ialalność masowo - pGlii)l'CZną rozwd.jaJą w gmina.eh i gro­
ma~ ak_tywiści . o.raz agiitatorzy wiejscy, przekonując chłopów 
o kwuecrmoscł termmoWYch dostitw zboia i ziemniaków. Dużej pomocy 
udzieladą a~its.torom wic-fakim re>ootnicy Pabianic Piotrkowa Kuma 
OzM"k{}"\W. i innych eśro.dlr&w pnemysłowJWh. W d~iosłcj ka~ni1 za~ 
opa.trzenfowej a<.'ieśnia się coraz bardziej sojusz robotniczo • chłopski 
Ną.- zebran~u gr~~zkiittn w Antmtiewie, pow. !Gwiclciego, chłopi po 
dosita.rezennu z1emmaków, zboża. m:iarz splac~e podatku gruntowego 
1 SFOR postanowl1i wysłać list do bohaterskiej zalegli Zakładów im. 
Dzrerżyiiskiego, ltt6ra zad~b. I mieji.ce we współr.a.wodntctwle pracy 

- „Chcemy was zapewnić - pis-zą chłOłli z Antoniewa - że tak 
Ja;k wy w przemyśle, również ii my ·przoduje.my f. przodować będmm~ 
mwsze w wypełniani11 obywatelski-Ob obo.wią.:r.ków". 

WytęŻGlny u(!zjał roootników fa~rY<lZDYCh i lich niest.rucl:rona praea 
organi.zaeyjno-politycma na. terenie wsi woj. łódzkiego spowodowała że 
""iele ~i"ejsoowości wywią-z::do się już z honoirem ze swych obowiązków. 
Pow. p.io.irkowski przekrOC11;ył roomy plan 'sprzedaay ziemniaków. Do 
~b irmhl i gTomad, Ittóeycb mleszlmńcy świecą przykładem partilio­
tyzmu, zaliczyć r.a.leży przede wszystkim gromadę Zieleńcke z li;tfuocj 
chłopi już całkowicie odstawili swe nadiwyżlti 21lemniia.czane 1' zbożowe 
Jak r6wnieź uiścili nateżnoścd Hnansuwe. ' 

O ile a.keja skupu, pomimo niewątpliwyeh oporow ze skony kuła­
ków i li.eh zauszników, nabiera coraz większego ·rozmachu, o tyle 
do.tkliwym niedoclągni~ciem w niej Jest JCS:1iCz.e nie dość SJ.>rawnie 
sJJa;rm,onizllfW'Qla d'&lałałność sieci dystrybucyjnej ze służbą tranS!por­
tową. W celu unilmięc!a. zatorów przewozowych, gminne spółdzielnio 
win::ny w myśl prz.eplsów koleJawych zamawiać o 5 dni wc.zdnieJ wa­
gony, Umcżliwia. to dyrekcji PKP planowe r0zporządzan.ie ta.borem. 
Jednak niektórzy kierownfoy. GS lekceważą te obowdązuiące przepisy, 
powOO.uJąe tym samym .POwazne szkody mat.eriad.ne oraz derorganizację 
transp~u. ~ ąs w. Srocku, pow. pfotr-kowski, na skutek nlewykona­
nłli. zamowien memnra:t.i leża!y prz~ 4 dni ndezaładowane, GS w Sey­
dfo"Wlie przysłała tylko 2 robotników do załadowania 4 wa.gonów 7iiem­
ni&ków, W ten sposób ła~unek :rlenmiaków trw.al a-i 3 dni. 

Transpart kolejowy, po przezwyciężeniu pierwszych trudnoścd, po­
Iliada. w obecnej chwili dostatecm:1 tabor usługowy, lecz na skutek 7a·­
niedbań orga:llincyjnych przez a.parat dystrybucyjny CRS, przewóz 
z!em.nfaków n.ie PNebiega należyc~. Ubiegłej nledlnlell PKP przygoto­
wały okcło 50lł wagonów kolejowych, przetnymując s,pecja.lnie inne .za­
mówienia _w. celu prz~ozu ziemnfraków. Jednak punkty skupu PZGS 
i GS rromowiły z-a.ledwie 112 wagonów, chociaż w >Viclu miejscowo­
ściach om..ekuje na. transport duża ilość ziemnia;ków. 

Również nienależycie wykorzystany jest trans1>ort mechaniczny 
PKS. Ubiegłej nlc<biell nleC2ynnych było w Tomaszowie 67 jednoo.telt 
sa.mochod<>wych na skutek niewłaściwego slrnordynowa.nia pracy. Na 
punkeie skupu w Lutomiersku leżą 62 tuny ja.dalnych ziemniaków, któ­
re nie 'ł:OStały załadowane, natomiast skier0>wano dziesiątki wozów do 
Dalikowa., gdzie :maJduje się więks~ ilość ziemniaków i>rzemyslowych. 
W _ powiecie piotrkowskim leży ok, 600 ton ziern.niaków, oczekują.cyeh 
na transport mechaniczny. Wlnę za. ien nieład ·ponoszą kierOl\Vn!ctwo 
ORS oraq; Wydział Handlu W;Q~ewódzkiej Rady Na.rodawej w Łodzi, któ­
re nie po&ra.fiły skoordynować pr-,icy z PKS. 

Jest to podstawowa. przyczyna. Gpóźniania. transportu. Istnieje 
Jes~ druga. nie mniej ważna. Chodzi o to, że w tere.nie cdC'Ellwa się 
bra.k ludzi do załadunku. Wprawdzie w niektórych miejS"Cowośdacll 
z poważną pomocą. śpieszy młodllież z Powszechnej Organizacdi „Służ­
ba Polsce", jednak nie wszędzifl r.rqtob-ilizowano wszystki~ O«nJiiwa do 
właśoiwego zorganiz01WR11ia przewozów. · 

Transport jest na,Jczulszą a.rterią życi3. głlSpooa.rczeg~. Każde nad­
drobniejsze jego zahamowanie ucremnie cr.d:bija. się w obecnej sytuacji 
na. rynku zaopatrzeniowym, Pomimo stałeg-0 napływu ziemniaków, ele­
mt.>.nty spekulacyjne czyhają na najmnie~szą sposobność, by podnieść 
cenę i spowodować run na te łnb inne towary. zadania, stojące przed 
orga.nizatoram!i skupu, są więc szczegolnle ważne. Powiaitowe i gminne 
rady narodowe winny nawiązać współpracę z szerokim aktywem spo­
łec.mym, z organizacjami młCJdzieżowymi, z ZSCh., z Ligą Kobiet, z SP. 
z młodtl.ezą szkół r-0lnkzych ...:.. ·w celu przezwycl~enia trudności zała­
dunkowych. Wyda.tnej pomocy wlnny tu udzielać organizacje partyjne, 
które w swej pracy politycznej muszą rozwinąć szeroką działaJ.!lośc, 
uświadamiadą.cą o zńaczeniu obecnej aJtcji skupu, 

.Miasto czeka. ua żywność, pa.trl.otyczuym więc obowiązkiem każde­
go nktywtisty społecznego - młodneżowca., :i;wlązkowca, członka Związ­
ku Samopomocy Chł~skiej Jest jego osobisty i OZ'YMY udział w walce 
o zlikwidowande tmdności załadlun!kowych, o jaik najszybszą dostawę 
ziemnia>ków i 2'boża do miejsc przeomaczenia, 

Wzorem hitlerowców 
-------------------------

Na margine~~e 

Ozeloba 

T i 

Naród h;induski złednoczy się w wał ce _U_n a_s_z ..... x_~_b 
przy i a «t.i~6' 

pokói. wolność i rozkwit o 
I 

Ojczyzny 
Oświadczenie Biura Politycznego Komunistycznej Partii Indii 

MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS podaje rr; Delhi: 

Biuro PolityCIZile Komunis:tyczne.j 
Pe.n.1.i:i Indi!i QPUbl:ikowało oświi!ad­
czenie, w którym stwle'rdza: 

sięcy temu pr~ Komitet Central- tycrzmej i organiruicyjne1 jedności 
ny i Biuro Politycz.n.e Partii Komu- pairtii. 
n:istycrznej. Partia jest pr:zekonana, że ta jed-

Konferencoa postanowiła, że dwa ność będzie się rz;aciieśniała w p.rzy­
te dokumenty, które leżą u podstaw szłości w toku kampanii masowych 
strategii i taiktylc.i nichu rewolucyj- i walki maS<>wej, któnmi partia bę­
nego w Indiach ·i rozstrzygają dzie kierowała i w których będzie 
wszystkie spory i r6mice zdań, ja- brała udrzi.ał. 

NOWY RADZIECKI PREPARAT 
LECZNICZT 

Uczeni radzieccy - D. Szapiro o­
raz W, Skrypniczenko odkryli nowy 
skuteczny preparat leczniczy p,rze• 
ci"-:~o egzemie, t. zw. 11Desensibiliza• 
tor . 

KOMBINAT METALURGICZNY 
W POBLIŻU OSTRA WY 

W pobliżu Ostrawy powstaje nowy, 
potęfoy kombinat metalurgiczny im. 
Gottwalda. W 'tych dniach tereny bu• 
dowy zwiedził premier rządu czecho­
słowackiego - A. Zapotocky. 

W pa~dzierniku Hl51 roku odby­
Ła się ogólna - htndooka konferen­
cja Part.ii Komunrl.stycrmej Indhi z 
udziałem delegatów, wybralllych na 
prowincjo.nalnych .n.aradooh partyij­
nych. Po wniesieniu kilku poprawek 
konfe1·enoja j~dnoo.nyślnie zatwier­
drzjfa projekt programu i deklaQ'acJę 
polityczną, opracowane ~iJka mie-

kie istnilaiły w partii w ciągu ostat- Biuro Polityczne jes:t przekonane, 
nich kLl'ku lat - ipow.iruly stać się że wsa:ySJtkie lokalne ocganńrzacje 
obecnie wytyczną dla a~taojli i pr°r partii, CIZ'Jło1~ow.ie paa:tid, wM-yscy Z k 
pagallldy orarz: dla prak;tycznej co- jej przyjaciele i osoby sYlll!P31tyrz:u- nacz i pocztowe 
da;iennej pracy wszystkich organ.i- jące z. partią or~ ws.zystkie imie d b 
rziacji partyjnych i jej członków. Ca- ele!!lenty antyGperiałistycz.ne !i pa- Z po O izną 

Konłerencia 

katolickiei -w 

pra'sy 
PKOP 

ła partia musi się zjednoazyć, abY tr.iotycme - przyjmą z rmdowole- G I 5 I zapewnić wprowadzenie w życie mem uchwały konferencji i podwo- enera issimusa ta in~ 
pro~arnu, przedstawionego w tych ją swe wysiłki, aby wunocnić partię WARSZAWA (PAP). - z okazji 
dolrumentach. l ut'Worrzyć potężny, jednoliiity front Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Pol· 

WARSZAWA (PAP). - W dniu 
26 bm. staraniem Polskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju odbyła się w War­
szawie nar:i.da przedstawicieli prasy 
katolickiej, poświęcona omówieniu 
zadań wyłaniających się przed kato· 
lickim ruchem wydawniczym na o• 
hecnym etapie walki o pokój. Na 
spotkaniu reprezentowanych było 21 
katolickich periodyków. 

Konferencja positanowli.ła także, 1ż celem wy.konania rzadań postawio- ska-Radzieckiej, Ministerstwo Poczt i 
wszystkie organirza.c.je lokalne par- nych w programie partii: uzyska- Telegrafów wprowadziło do obiegu 
'tii muszą poświęcić całą uwagę 1 rua nieza,leżności i wywalc:zema de- i sprzedaży 2 znaczki pocztowe war· 
en&gię rz.b.I:iżającym się wybornm mokratjl, nawiązania pokojQWYch tości 45 !!r i 90 gr. 
powszechnym i sprawie utworzenie. stosunków ze wszystkimi nairodami, Znaczki przedstawiają podobiznę 
jak na.jsze.rszego, jednolitego fron- utwamenrl:a rządu hi.nduskiego, któ· Generalissimusa Stalina okoloną na• 
tu, aby oomiast obecnego rządu par- ry :llapewni egz.ystencję, wolność i pisem: „.Miesiąc Pogłębienia Przyjat-
tii kongresowej powstał rząd praw- rozkwjt narodu hillldusk:iego. I ni Polsko-Radzieckiej", , 
drz:iwie de-mokraityc.my. 

Konferencja wybrała jed.nomyśl- N b 
nle ru;,wy Komitet Centra-Lny pa!rl!i.i, owa z rodnia żołdaków Trumana 
który z kolei wybrał Biuro Polit)tm- -·--··~ 07___,_,_~AP ...... ---.~.„. ~ - · of-• Referat oodslawowy wygłosił pi­

sarz Jan Dobraczyński. 
W czasie obrad ks. Owczarek -

członek delegacji katolików polskich 
na Kongresie CDU w M.eisen - po· 
dzielił się wrateniami z pobytu w 
NRD. Dyskusja, którą podsumował 
sekretarz PKOP, Stanisław Trepczyń· 
skl, wykazała, że redakcje pism ka­
tolickich widzą konieczność- wzmoże· 
nia ich udziału w walce o pokój. 

~~ ~e~1:ye ~~:~ ~e~~e= Amerykanie znów użyli gazów trujących 

Korzystamy z doświadczeń 

Szybkościowe 

generalnym partii - Adioja Gho­
srm. 

Dysku.s.ja na konferencji wykaza­
ła, że odbywa się WQlma<:nianie spo­
istości pair1Jili, kltóre rozpoczęło się z 
chw.iłą opublikowania projektu pro­
gramu a że utworzona zostiruła moc­
na podstawa dla ideologicz.nej, poli-

radzieckich · 

skrawanie metali 
Zadania, postawione przed przemy- dzaju materiału, wielkości posuwów i 

słem metalowym przez plan 3-letni, głębokości skrawania. 

PEKIN (PAP), - Agencja Nowych 
Chin donosi z frontu koreańskiego, ze 
w ostatnich tygodniach Amerykanie 
użyli tam znów gazów trujących. 

kompanii nieprzyja.cielskich wznowiła. 
natarcie. Nasi żołnierze, oburzeni nik­
czemnym postępowaniem nieprzyja• 
ciela, odparli ten atak ze szczególną 
zaciekłością, zabijając wielu żołnierzy 
nieprzyjacielskich, 

Rokowania 
o ro.z:ejm w Korei 

a następnie Plan 6-letni, wymagały - Naturalnie, nie wszyscy robot· 
celem zwiększenia wydajności pracy ńicy i pracownicy personelu technicz­
i podołania obowiązkom, zastąpienia nego, odnosili się z zaufaniem do tej 
dotychczas stosowanych, bezwzględnie nowej metody . pracy. Mówiono po­
przestarzalych ·metod obróbki metali wszechnie, że prz.y dużej szybkości 
nowymi, a mianowicie takimi, _które nóż musi ulec szybkiemu stępieniu. 
by pozwoliły na znaczne skrócenie cza- Ale praktyka dowiodła zupełnie cze­
su obróbki na maszynach, a lym sa· go innego, dowiodła słuszności nowej 
mym umożliwiły wykonanie zapiano· metody. 

Dnia 4 października - podaje ko· 
respondent Agencji Nowych Chin -
2 bataliony wojsk amerykańskich, 
wspierane przez lotnictwo i artylerię, 
zaatakowały wzgórze Czuntuksan na 
zachód od Czulwon. Nasi żołnierze 
odparli przeszło 10 ataków nieprzyja· 
cielskich. Wówczas nieprzyjaciel wy­
strzelił na nasze ' pozycje z dział 
daleko5iężnych przeszło 20 poci­
sków. z gazami trującymi. Wybucha­
jąc pociski te wydzielały kłęby iół· 
tego, czerwonego i brunatnego dymu 
o zapnchu siarki. Ofiary ataku gazo· 
wego straciły przytomność. Zaobser· 
w.owano u nich objawy uduszenia l o­
puchlizny. 

W pół godziny później jedna 

PEKIN (PAP), - Jak donosi Agen• 
cja Nowych Chin w Kaesongu, dnia. 
28 bm. odbyło się pierwsze posiedze· 
nie oficerów łącznikowych strony 
koreańska-chińskiej i amerykańskiej, 
na którym powołano do życia wspól· 
ny sztab łączności w celu zapewnie• 
ni.a ścisłego przestrzegania osiągnię­
tego dnia 25 bm. międiy obu strona• 

z mi porozumienia oraz niedopuszcze• 
---------------- nia do powtórzenia się wypadków 
Druzgocąca krytyka pogwałcenia tego porozumienia. 

S l 
N a posiedzeniu tym oficerowie 

wanej produkcji. . Pierwsze sukcesy zachęciły nas do 
Jak wiadomo, tzw. czas maszynowy czynienia dalszych prób celem uzy· 

ograniczyć można przede wszystkim skanh1. jeszcze większej si:ybkośoi 
przez zwiększenie szybkoścf skrawa· skrawania. Otrzymali~lny obrabiarki 

polityki ce by łącznikowi opracowali szczegółowy 
plan zapewnienia bezpieczeństwa re• 

w senacie włoskim johu konferencji, rozstrzygnęli spra· 

nia. Nie wolno jednak upominać o ()większej mocy, na których podwyt- RZYM (PAP). - W senacie wło· 
tym, iZ zmieniają się wtedy warunki szyliśmy szybkość skrawania przy skim zakończyła się 3-dniowa dy· 
pracy noża, który wymaga specjalnej zdzieraniu do 250 m{min. i przy gła- skusja nad budżetem Ministerstwa 
konstntkcji i ustawienia. Konstruując dzeniu do 400 mfmin. Spraw Wewnętrznych oraz nad poli­
note, przystosowane do nowych wa· W międzyczasie rozpoczęliśmy ma· tyką wewnętrzną rządu de Gasperie­
runków, oparliśmy się na doświad- sową akcję celem upowszechnienia go, Przedstawiciele opozycji poddali 
czeniach racjona\iz;itorów i uczonych s"\ó!!owania tei m~wei metody. Ci to- druzgocącej krytyce działalność mi­
radzieckivh1 któny to szybkościowe kar.ze, którzy ją sobie przyswoili, .nistra spraw wewnętrznych, Sce\by, 
skrawanie metsll stosują jui od roku znacznie ,;większyli stopień wykona· który wprowadził w kraju reżim bez-
1936, Jednym z pierwszych, który nia norm, a tvm i;amym uzyskali wyż- prawia i brutalnego prześladowania 
przeprowadzał próby na tym odoin- sze zarobki. Za ich pnykładem poszli sił demokratycznych, oraz ujawnili 
ku, był stachanowiec Bielski z Zakła- frezerzy (Graczyk i Lakomy), a po· liczne fakty, świadczące o ścisłym 
dów ini. Ordżonikldze. Uzyskał on tem r~wnież robotnicy ze strugarek, kontakcie władz policyjnych z ele­
szybkość skrawania 265 m/min. gdzie wprowadzenie ujemne410 kąta menlami .. pr~estępczymi, :z:veaszcza 
W latach powojennych szybko· przy skrawaniu wyeliminowało bez na Sycyh1: Jak to wykazał proces 
ści-0wc skrawanie metali zostało w mała całkowicie niebezpieczeństwo bandy Gu1liano, 

wę nawiązywania łączności oraz inne 
problemy administracyjne. 

Zakaz urządzania 
6anlciełów i ,r~'lięć 

WARSZAWA (PAP). P.rezel 
Rady Ministrów wydał zarządzenie, 
mocą którego, w ramach walki z 
rozrrz.utnością i przeros•tarrm w wy­
datkach, 1U1brania się uTZ-::dom, in­
styi;ucjom, przedsiębiorstwom i or­
gani~cjom społe(F-nym urządlzania 
bankietów i pr:zyjęć. 

ZSRR wprowadzoM na wielką skalę. wykruszenia się ostrza płytki z chwi- Zablerajo.c głos w dyskusji zaslęp· 
Na temat ten wydano dużo publika· 111, itdy ta wchodzi w materiał. Po- ca sek~etarz~. generalnego Ko~uni· z• ł • b · 
cji, z których wiele skorzystalumy, zwaliło to w konsekwencji na obra-1 styczne) Parlu Włoch, senator P1ctro G merze . rytyjscy 
wprowadzając szybkościowe skrawa· bianie puy pomocy szybkościowej Secchia podkreślił, że cała polityka -
nie w naszych i.:akładach, tj. w Za- metody przedmiotów o twardości wewnętrzna i każde przedsięwzięcie słrzef a9' ~ do pasai:erÓW 
kładach im. Strzelczyka. 240 H~. ministra spraw wewnętrznych - to , 

Próby rozpoczęliśmy w roku 1949, Dzięki zastoS-Owanłu w naszych za- akt wojny wypowiedzianej ruchowi aUłObUSU egipskiego 
a przeprowadzane były one przez kładach azybkoK!łowe~o skrawania robol~czemu ~ m:isom l?~acujący~ 
personel inżynieryjny oraz przez wzrosła znacznie produkcja (prz.ecięt· or~z ich organizaciom politycznym 1 LONDYN (PAP), - Z Kairu dono-
przodowników pracy na oddziale to· nie 0 50 proc), przy równoczeenym zw1ązkowym. . szą, że w nicdziełę nąd ran2m żołnie-
karskim. Tokarze - Kosiński, Sta· znacznym obnitenlu kosztów wła-1 .Głosowame nad rezolucią w spra- rze brytyjscy strzelali do autobusu 
siak, Wołujczyk i wielu innych po snych. Tak to więc, korzystając z wte votum zaufania w.yk~zalo dal~. ~gip~kiego kursującego na linii Ismai· 
zapoi.:naniu się z metodami pracy ra· przebogatej skarbnicy doświadczeń sze gwa.łtowne ?słab1eme po1:Y~Jl li.a ~ Kair. Z!!inęła Egipcjanka, wy• 
dzieckich racjonalizatorów Bykowa, radzieckich robotników techników j Scelby "! . s.en~c1e, nawe~ .wsr~? si.ad?iąca właśnie z autobusu, a Egip· 
M~rkdlva i ~1(6łko~~ prz">'.stą_Pili ~~ uczonych, przyśpiesza.:iy realizację przedstaw1~1eh Jego własne) partu. c1anm, który chciał pomóc jej przy 
leJ wcale niełatwe), bo p1omersk1ei zadań Planu 6-letniego Z~ rezoluc1ą . głosowało 138. senalo- l wysiadaniu, został ranny. 
pracy. Trzeba było się dobrze zasla· 1 , ' 1·0.w, ~:zec1wk~ 124. N'.ezbędna I Krwawe to zajście wydarzyło się 
nowić nad doborem odpowiednich lnz. H. MICHALAK w1ększosc, z.godnie z regulammem se- podczas bezprawnej kontroli pojaz• 
kątów skrawania w zależności od ro· Int. A. WRZESINSKI nału, wynosiła 132 głosy. dów przr.z wojska brytyjs!de. 

ZSRR - potężne mocarstwo socialistyczne 

Związkowe republiki nad bałł·ycl<ie 

\ 
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Prawidłowo realizować trójjedyne hasło leninowskie Kontrola 
• zapewnia 

wykonania zobowiązań 
sukcesy produkcyjne 

Jakie są drogi przezwyciężenia 
obecnych trudności aprowizacyjnych 
w naszym kraju? 
Drogą zasadniczą i główną, tą któ­

ra umożliwi ostateczne ' usunięcie 
dysproporcji między tempem rozwo­
ju socjalistycznego przemy.słu i dro­
bnotowarowego rolnictwa, która 
zelektryfikuje, zmechanizuje, podnie­
sie i-olnictwo na nieznany dotych­
czas poziom wydajności i kultury, 
która zniesie na wsi wyzysk kuła­
cki i włączy rolnictwo do ogólno­
państwowego systemu planowania -
jest droga socjalistycznej przebudo­
wy wsi.. 
Tę drogę wytyczyła n arodowi ra­

dzieckiemu WKP(b) pod kierowni­
ctwem Lenina - Stalina. Tę drogę 
wskazuje nasza partia masom mało 
i średniorolnych chłopów. O słuszno­
ści jej przekonał się niejeden nasz 
gospodarz, odwiedzając kołchoźni­
ków radzieckich i obserwując plony 
kh pracy i ich kulturalne życie. 

kowe) płynie dla chłopów z tytułu teorii! o rzekomym wyjściu z trud- rezultat będzle taki, że kułak zosta­
wyk011ywania ustaw o skupie zboża nosc1 poprzez zwolnienie tempa nie politycznie i moralnie wyizolo­
i kartofli oraz z kontraktacji żywca. uprzemyslowienia kraju, to te nasze wany, 8 wahająca się i ulegająca 
To jest jeden ze środków zwiększe- słowa muszą trafić do chłopów i mu- kułakowi część średniaków pójdzie 

. 1 j d . szą wykrzesać z nich entuzjazm dla z całym pracui· ącym chłopstwem pod rua pro1ukcji ro ne i złago zema klasy robotniczej i jej bohaterskiej 
naszych trudności. · walki 0 Plan Sześcioletni. kierownictwem klasy robotniczej i 

Teraz idzie o to, żeby ta część to- Dziś, kiedy obaliliśmy władzę ka- naszej partii. Musimy bowiem pa-
warowej produkcji rolnej, która jest pitalistów i obszarników, tylko od miętać o tym, że wahania, z którymi 
niezbędna dla zabezpieczenia regu- nas, od klasy robotniczej - kierow- spotykamy się u części średniaków, 
larnej aprowizacji ludności pracują- niczej siły w sojuszu robotniczo- płyną przeważnie stąd, że za śred­
cej miast, nie stała się obiektem chłopskim, od naszej partii, od po- niakiem stoi buntujący go i liczący 
spekulacyJ·n"ch kombinacJ'i kulacko- ziomu politycznego i stylu pracy na- na bezkarność kułak. Zadaniem apa-

j szego aktywu zależy, żeby te pra- ratu władzy paóstwowej w terenie, 
kapitalistycznych elementów, lecz cuj~ce masy chłopskie zrozumiały, że zadaniem naszych organizacji par­
dotarła do państwowych i spółdtiel- ich miejsce jest na zawsze z dykta- tyjnych i aktywu bezpartyjnego 
czych spichrzów i składów. Ten cel turą proletariatu, na zawsze z wła- jest udaremnienie tych jego rifthub. 
z:ostanie osiągnięty, jeśli chłop będzie dzą ludową. Konsekwentne i prawidłowe prze-
lojalnie, świadomie f terminowo WY_- 'I prowadzenie trójjcdynego hasła le-
pełniał wobec panstwa wszystkie UDAREMNl1\1Y SZANTAŻ ninowskiego j est warunkiem nasze-
swoje obowiązki, płynące z wykony-1 KUŁACKI go zwycięstwa w walce o wypełnie-
wania ustaw 0 skupie zboża i ziem- nic obowiązków wsi względem pań-

Jeśli jcdnocz~śnie z tą agitac.tą -po- stwa, jest warunkiem przyjścia lda­
niaków, z kontra!Uacji żywca i z lityczną w pracujących masach sie robotniczej z konkretną pomocą 
zobowiązań finansowych. chłopskich potrafimy konsekwentnie I w obecnej trudnej sytuacji aprowi-

1 SOCJALISTYCZNA INDUSTRIA- i twardo, w ramach obowiązują- zacyjnej. 
cych ustaw łamać opór kulaków, JERZY NAWROT LIZACJA PODSTAWĄ DOBROBY-

TU KRAJU 

W celu uczczenia 34 rOCllJllicy 
Wielkiej Rewolucjd. Paźdz'iemiko­
wej załoga nasza podjęła długofa· 
lowe IZ'Obowiąmnie, postanawi·ając 

skrócić ter.min wykonania planu 
rocznego o 3 dnń . 

Długo oostanawiailiśmy się nad 
tym, jaką obrać metodę właściwej 
i codziennej kontroli wykonania 
zobowiązań, bez której to, jak się 
jui niejednokrotnie przekonaUś­
my, nie ma mowy o osiągnięciu 
na.prawdę wysokJch wyników pro­
dukcyjnych. Postanowiliśmy więc 
stworzyć tzw. trójki kontroln~. 
Zorga..tńzowaliśmy ich 35. W skład 
każdej trójki wchodzi majster 
zmianowy, mą.Z za.ufania i pn;o­
.downik pracy. 

Odtąd więc wszędzie, gdzie przy 
ma&ynach umi-eswzone są zega­
ry, trójki spomąd2Jają codq;iennie 
r!llpOrty z wykonania baz, na pod­
stawie czego mamy ja~ny obraz 
realiUleji planu dziennego. 

Tam q,aś, gdrl::i.e mas-zyny nde po­
siada1ją rz;ega<1.·ów, trójki Slkładaótl 
r.aporty co 5 dni. 

Naturalnie, w trakcie reaWlltaoji 
zobowiązań załoga naipotyka na 
różnego rodza,ju przeszkody, Np. 
na oddziale przędzalni zmiana 
asortymentu wpłYn.ęła ujemnie na 
Wydajność pracy. Jednak drlJl.ęki 
otrrzyrnywanym raportom, mogliś­
my i>rzYl.iść prządkom z szybką 
pomocą, otoczyć je większą opie­
ką, a tym samym usunąć istnieją­
ce trudności 

W pierwsz.ej dekadrzie mł'oga na­
sza wykonała podljęte w CILynie 
Paźd~iernńkowym mbowią:zia41lie z 
nadwyżką, co pozwala nam rz; ca­
łym przekonaniem twierdzić, że 
plan roczny wykonamy jeszcrte 
wcześniej, aruiżeli do 28 grudnia. 

B. CICHARSKA 
przewodnicząca rady zaJdadowe-j 

.ZPB im. H. Sawiclclej. 

Ale realizacja tej drogi ]~st spra­
wą długofalową. Zależna. ona jest 
od wielu czynników: od organizacyj-

. nego j finansowego umocnienia się 
istniejących spółdzielni produkcyj­
nych i ich zdolności promieniowania 
na indywidualne gospodarstwa rol­
ne, od poziomu świadomości pracu­
jących mas chłopskich, od stopnia 
dojrzałości technicznej naszego l)rze­
mysłu do zaspokojenia produkcyj­
nych potrzeb rolnictwa, od finanso­
wych możliwości państwa itd. 
Wszelkie próby nacisku i mechanicz­
nego przyśpieszania tempa, wszelkie 
próby przeskakiwania etap{>w mogły­
by tylko wyrządzić naszemu naro­
dowi wielkie szkody gospodarcze i 
polityczne. I dlatego jest to droga 
nie na miesiąc i nie na rok. My zaś 
musimy już teraz przedsięwziąć sze­
reg środków, które by złagodziły o­
be1:ne trudności aprowizacyjne i 
przyniosły klasie robotniczej kon­
kretną pomoc. 

Co wjnna zrobić terenowa, wiej­
ska organizacja partyjna w tej 
wielkiej, ogólnonarodowej 'kampanii? 

W toku walki winna wzrosnąć siła orgańizacji partyjnych na wsi 
Winna ona prawidłowo realizować be 

1

. - · ·k · wzmożenia leninowskie trójjedyne hasło: opnyJ W kampanii jaka toczy się o c- JCJ soJuszm ow oraz 
się 0 biedotę, zacieśnij sojusz ze nie o zabezpieczenie w żywność siły władzy ludowej". 
średniakiem, nie przery"' ~ j walki I ludności miejskiej, o pełne uregu-1 AWANGARDA PRACU.JĄCEGO 
kułakiem. Prawidłowo realizować - !owanie zobowiązań chłopstwa CHŁOPSTWA 
to znaczy realizować je jednocześnie, względem państwa, silą kierowni­
nfo zapominając przez cały czas o czą, głównym organizatorem jest 
żadnym z trzech elementów. partia Wielkie i odpowiodzialne 

Masy biednego chłopstwa i śred- zadania postawił przed organizacja­
niak mają świadomość tego co dała, 
im władza ludowa, co oznacza dla mi partyjnymi na wsi tow. Minc w 
ich życia wzmocnienie się władzy swym referacie wygłoszonym na 
ludowej. naradzie w Warszawie. Mówiąc o 

Nie ulega najmniejszej wątpliwa- konieczności przełamania kulacko­
ści, że jeśli jeszcze szerzej i głębiej spekulanckiego szantażu, podniesie­
doprowadzimy te prawdy do ich nia świadomości szerokich mas 
świadomości, jeśli wytłumaczymy . 
tym masom dobrodziejstwa socjali- chłopskich, tow. Minc podkreślił, 
stycznej industrializacji dla nich i t że „ wymaga to wzmożenia. sił par­
rozbijemy oportunistyczne i wrogie tii, ubojo\"/icnia. partll l wszystkich 

Organizacje partyjne na wsi po­
winny stanowić prawdziwą awan­
gardę pracującego chłopstwa. Po­
winny stać się rzeczywistym or ga­
nizatorem i wodzem kampanii o 
chleb, o ziemniaki, o mięso i tłuszcz 
dla miast. 

Krótko mówiąc, organizacj a par­
tyjna na wsi musi być awan­
gardą · pt·acujących chłopów gminy 
czy gromady. Jednostki słabe, 
chwiejne, niezdecydowane, jednost­
ki, które przypadkiem tralily do par­
tii, które nie czują się z mą zwią­
zane, które same nie wykonuj<) za­
rządzeń władzy państwowej i partii 

MOŻLIWOSCI ZWIĘKSZENIA 
PRODUKCJI ROLNEJ 

Co należy zrobić w tym celu? 
Należy sięgnąć do realnych rezerw 

lstniejących w naszym rolnictwie. 

Zało~a ZPW im. Reymonta 
wzmożoną pracą wita rocznicę Rewoluc,ji 

Usprawnienie pracy, podniesienie Helena ()wyr ma zaledwie 19 lat 
wydajności plonów o 1 kwintal z i dopiero od 2 lat pracuje w ZPW 
hektan, powiększenie pogłowia w im. Reymonta. Dzięki uczciwej i o­
indywidualnych gospodarstwach fiarnej pracy awansowała na stano-

wisko brygadzistki. Kiedy załoga 
chłopskich, w PGR-ach i spółdzlel- celem uczczenia 34 rocznicy Wiel-
niach produkcyjnych mogłoby już w kiej Rewolucji podejmowała zobo­
najbliższym czasie dać naszemu na- wiązania produkcyjne, u Cwyrów­
rodowi dodatkową produkcję zbo- ny zrodziła się myśl, aby zmniej­
ia, mięsa i tłuszczów. Jest to t)'tll szyć obsługę maszyn o jednl\ osobe. 
bardziej możliwe, gdyż rząd zapa- Proje~t swój P'0edstawiła kierow­
wiedział, że zrobi wszystko co w nikow1 }'.lrodukc3i! tow. Jask61.skłe­
jego mocy, aby stworzyć podstawy mu, ktory przYJąl 10 z wielkim 
dl dł f 1 . • ( umaniem. a. ugo a ow:J . poi;n~cy hodowli, - Potem zebrałam mojl\ „gro-
m. ~· sprowa dzi rowruez paszę z. ~- madkę" _ opowiada Helena Cwyr 
granicy. Poza tym - szereg przyW1- - i wyjaśniłam cel mojego projek­
lejów (węgiel, nawozy, ulgi podat- tu. Mówiłam, że jeżeli zmniejszymy 

czyn1 ni i ł cz~ć 

obsługę, to jedna osoba będzie mo­
gła przejść do pr1tcy przy innych 
maszynach. Koleżanki zgodziły się 
i teraz:, zamiast w sześć osób, pra­
cujemy w pięć. Niezależnie od 

Wszystkim, którzy podjęli zobo­
wiązania, leży mocno na sercu peł· 
na ich realizacja. Dlatego tez nie 
ustają w pracy, mclduJ!ł o każllym, 

.choćby najmniejszym niedociągnlę-

Brygad:::istka J,mina Rospck pny wnc,y • 

nie mogą pozostawać w lej szere­
gach. I dlatego w toku tej poważ­
nej kampanii konieczne jest oczy­
szczenie szeregów wiejskich orga­
nizacji partyjnych z tych elemen­
tów. „Jesteśmy partią noweao ty­
pu - mówił na III Plenum KC 
tow. Mlnc - która uczy się na blę­
da{!h, która wymiata ~miecl, która. 
robi porządek we własnym domu". 

Taki też porządek trzeba obecnie 
przeprowadzić w wiejskich organl­
zacjach partyjnych. Tak też post,;:­
pują niektóre gminne i gromadzkie 
organizacje partyjne. 

USUNĄC Z PARTII WROGIE 
I CHWIEJNE ELEMENTY 

Komitet Gminny w Lu);i!ankowie, 
pow. łowickiego, usunął niedawno 
z partii kilku członków KG. Za co' 
usunięto ich z partii? Oto Bolesław 
Paliński, właściciel 5,6 ha ziemi, 
Walenty Jagiełło - 8,14 ha, Fran­
ciszek Siuta - 5,6 ha, nie wykonali 
swych obowiązków względem pań­
stwa, nie odstawili ani zboża, ani 
ziemniaków. A przecież członek 
partii powinien świecić przykła­
dem, powinien pierwszy zrealizo· 
wać swe zobowiązania. Twardo 
rozprawili się członkowie gminnej 
organizacji z tymi, którzy przyno­
sili hańbę Iłartii, 

Tak organizacje partyjne pozba­
wiają się ludzi, którzy byli tylko 
balastem, którzy ciągnęli partię 
wstecz, hamowali jej działalność, 
osłabiali Jej autorytet. Tak powin­
ny postępow.=ić, przeglądając uważ­
nie swe sz:cregi, wszystkie organi­
zapjc pul'tyjne, A pod tym wzglę­
dem htniC'.ią jeszcze poważne za­
niedbania. Wielu organiza~jom br ak 
jest jeszcze pod tym względem zde­
cydowvnia. śmia!Óeci, zrozumienia 
konieczności usuwania ludzi, któ­
rzy nie zdują egzaminu. 

wanie transportów wojennych na Ko­
reę, czy do krajów atlantyckich. Du­
ią więc posiada wagę, c.zy dokerzy 
1sybko i terminowo będą podejmowali 
prace pr:y wyładowaniu, c.1y zalado· 
u:aniu okrętów. 

Tak więc w gromadzie Łaziny, 
pow. lowickl, jest do dziś dnia 
czlonkiem partii kulak, właściciel 
19 ha ziemi - Zygmunt Banasiak, 
który zatrudnia slly najemne, a 
klóry nie odstawił ani metra zbo­
ża. Podstawowa organizacja do dziś 
dnia toleruje taką obcą narośl w 
swych ~zeregach. Do dziś dnia nie 
wyrzucono z hukiem z partii wro­
ga-kułaka. W gromadzle Micleszki, 
pow. łódzki, członek partii - Jan 

zmniejszenia obsługi zespół nasz ciu majstrom i kierownikom. Ta Przybył n ie tylko, że nie odstawił 
podjął TÓWnież zobowiązania pro- harmonijna wsp61praca robotników zboża ani ziemniaków, ale oświad­
dukcyjne, które wykonalłśmy Już z ma.Jstraml i kierownictwem da.fe czył publicznie. że nie ma zamiaru 
w 50 procentach. gwarancję, że wszystkie zobowiąza- tego uczynić. Jest nadal członk:em No, a' ia/c bytują w metropolii „ra­

"jt; amerykańskiego" ci &ak ważni bran­
.iou:o dla rządu 'IJSA robotnicy? 

Jedną z brygadzistek na II zmia- nla. zostaną nie tylko w pełni wy- partii. Wacław Gawrysiak ze ws! 
nie jest Janina Rospek. Od 20 lat konane, ale 1 przcltroczonc. Bielawy, pow. łowicki, zostaje usu-
pracuje ona w tych samych zakła- nięty ze stanowiska przewodnicza-
dach. _ Krótko przed wojną uro- 8. CZARNECKA cego GRN za wręcz wrogi stosune·k 
dziłam córec<!:kę - opowiada - ale.,------------'----------

0 tym, żeby otrzymać trzymiesięcz- Narodziny . Wielkiego Października ny urlop, nie było mowy. Z wiel-
kim trudem wyżebrałam Wl)rost u 

do sprawy skupu i kontraktacji, 11 
pozostaje nadal w szeregach partii. 

FRZYSZLI KANDYDACI 
PARTII 

Fakty te powinny zaalarmowaó 
organizacje partyjne. Ani chwili 

'nie powinno się tolerować w sze­
regach partyjnych ludzi, którzy de­
klarują swe wr~cz sprzeczne z linią 
partii stanowisko, ludzi, którzy 
sabotują zarządzenia władzy pań­
stwowej i uchwały KC partii, Ta· 
kich ludzi powiJłD;o się wyrzucaó 
na otwartych zebraniach partyj. 
nych, podkreślając mocno ich anty­
ludowe stanowisko. Tow. Stalin na 
XVIII zjeździe WKP('Q) mówił o 
tym, że „partia. wzmacnia. się przez 
to, że oczyszcza się od plugastwa". 
Trzeba więc oczyścić od plugastwa, 
od kułaków, spekulantów i ich za­
uszników, od jednostek chwiejnych 
i niezdecydowanych - organizacje 
partyjne na wsi. Jednocześnie zaś 
organizacje te powinny do swych 
szeregów przyjmować nowych lu­
dzi, którzy wysuwają się na czoło 
w toku walki o usunięcie trudności 
w zaopat:·zeniu miast. Okres tej 
ciężkiej walki, jaka toczy się obec­
nie na wsi, powinien stać się dla 
organiiacji partyjnych okazją do 
pnyjęcla w szeregi partii ektywi. 
stów ZMP, ZSCh, organizacji ko„ 
biecych, bezpartyjnych, którzy ł>• 
flarnie i z poświęceniem pracują 
nad pomyślnym przebiegiem akcji, 
Co dzień ogłaszamy dziesiątki na­
zwisk betpartyjnych agitatorów U• 
śwl:idamiaiących chłopów o ich o­
bywatelskich powinnościach, nazwi­
Fka średniorolnych i małorolnych, 
którzy nie t ylko dobrze wypełnili 
~e obowiązki, ale na całej wsi pro. 
~adzą agi~ację. W akcji tej pracu­
Ją ofiarnie nauczyciele wiejscy, sta­
Mwiąc wielką pomoc dla organÓ\V 
władzy państwowej i naszej partii, 
Wyróżniają się liczni sołtysi -
przedstawiciele władzy ludowej w 
gromadach. Pracują z poświęceniem 
aktywistki kót gospOdyń wiejskich, 
Ligi Kobiet, ZMP. To powinni.. być 
kandydaci naszej partii. To powin­
ni być przyszli członkowie part!!, 
znhartowani, wypr óbowani w cięż· 
kiej walce, jaka się toczy obecnie . 
na wsi. 

Realizując w pełni uchwały III 
Plenum KC, dbając o czystość sze­
regów i ich prawidłowy wzrost, 
wiejskie organizacje party,ine ubo· 
jowią się, podnios:J poziom swej 
pracy, spełnią swe trudne zadania, 
przewodząc zwycięsko w walce kla­
sowej na wsi, w walce o zlikwido­
wanie trudności, z jakimi się obec_ 
nie borykamy. 

H. SAl\iSONOWSKA 

Łatwiej wodę brać przetakiem, lot• 
"'iej cis:ę ::a siać 1ł1llkiem, 'łatwiej glo­
Wq rozbić ,,kalę, łatwiej tranem · „za· 
lać palę", łatwiej szukać wiatru w po· 
lu, niźli snalcźć słowo prawdy na 
falach „eterii" Stanów Zjednoczonych". 
„Na to są fale - brzmi dewi::o. t. zw. 
„Głosu Amer)•ki" z Nowego J orlcu i 
wszystkich głosików z Paryża, Lon­
dynu, An!C(lry, czy Belgradu - .ieby 
na nich ludzi bujać". Nie zdziwiło nas 
więc u'Cale, gdy niedawno przed "1-

diowq nowojorską tubą Trumana st.a­
nąl jeszcze jeden „uchodica" s Pol· 
ski, tym razem - „robotnik", po· 
niewa:i wiemy, i;~ ten „uchodźca", to 
je<!en : t. zw. leserów mikolajczy­
kQ1vs1cich, c;r.y a11dersowskich, którzy, 
~le:htie od putrzeb „Glosu Ameryk i' 
róine •role prze:: radio odstawiają. Nie 
zd~iwilo nas też zupebiie, gdy „u­
chodźca" ów oświadcsyl: „zara; po 
prse„łynięciu wpław przez .itlantyk, 
dostałem trtt.aj (t. zn. to Nowym }or• 
ku) bardzo dobrą pracę oraz pięTme, 
tr::.ypokojowe mieszkani'" z windq, ła­
zienką i elektryczną lod6wkq", łatwo 
bowiem dawać („na wynos". dla pro· 
pagandy) różne u;spaniałe rzeczy 
przez ródio, które „podaje wiadomo­
ści dobre, albo złe, ale zawsze ld<im­
[iwe". Gor!llej natomiast wygląda spra­
wa, gdy ją skonfrontować z amerykań-
1kq rzec%ywistością.„ 

Jak m6wią cy/ry, s 3-; tysifCY do­
kerów 1101c:ojcmkicl1 tylk o 1.755 (a więc 
5 proc.) bylo w pe/Ili zatrudnionych 
w ubiegłym roku. Blisko polowa nie 
pr:epracowała w tym czasie nawet 200 
god:in. Do szczt:śliu1ców zaliczają się 
ci, kr.6rym udało .fię w roku 1950 11rzP.• 
pracorvot Z - 3 miesiące. A roroblci? 
.1,arobki 60 procent dokerów nowojor­
skich o~iągnęly mniej, 11iż połowę mi­
nimum ko~zrórv utrzymanja niewiell.-iej 
rodziny robornic:ej. CTaronicme bez­
robocie u:.!ród dokerów powiększa 
Jaki, że niewielu :r nich mo:ie prze­
r~ucić się do innych :awodów, - D!J­

niervai wśród tych zart'Odów - z wy­
jąt/dem pr:r.emysłti wojennego 

majstra pozwolenie na dokarmianie Term· 
do po,rtierni. Kiedy karmiłam, z lę­

wybuchu-dziecka, które mi matka przynosiła I / I n 
kiem · rozgladałam się dokoła, czy l W samotnej, drewnianej willi przy ulicy Bołotnej, 
nie nadchodzi fabrykant, albo ja- , w obszernym pokoju na II pięt.me, zebraJo się około 
kiś kier?wni~. 30 osób. Gdy 7.abrał głos Lenin - w pokoju zapano-

zadecydowany 

Od dlu:inego czasu w „macierzy-
stym miejscu nadawania „Gło-
su Ameryki" Nou;ym Jor-
ku, cru.ia potężny strajk dokerów, Mi­
mo palek policji, mimo nagonki ca­
łego aparatu ucisku i wyz.yskii w USA, 
mimo pogróżek wprowadzenia „stanu 
pogotntl'ia" - dokerzy nowojorscy od· 
mawiajq wyładowania i załadowania o­
krętów. Ponieważ 1=czekaczka Tru­
mana woli o tym milczeć, odsłońmy 
rqbel' „wjem11icy". 

Duża to armia, 35-tysięczna, ci ro­
botnicy amerykańscy zatrudnieni u 
porcie nowojorskim. W u:arunl.:acli 
polityki -łmperialistycznej zdawałoby 
1ię ·- pou:i1mo im się po1„od:ić „spe­
cjalnie dobrze", od nich boi.dem na 
przykla~ :ale"v rcimlarne Junkcjo110• 

nfo ma zapotrzebow<mia na pracę. 
Pozostaje więc dorywc:e. c:;ęściowe ro­
irudnienie1 z dnia na d.1ień, na olcre! 
czasu, potrzebny do wyladowania, lub 
zawdori:anla okrętów. O tafłicTi „dro­
biazgacl1", jak prawo do płatnego ur­
lopu, czy prawa do jakicl1ś §wiadcze1i 
- riie m-0 nawet mowy. To są t.zw. 
niebies1'ie 111igclaly wobec bra~·11 .<rod­
ków do i;ycia, nędzy t braku dachu 
nad głową. 

Ale o ty1.1 wuystkim w „Głosie „f_ 
meryki" - ani dowa. Ows.::em, być 
może odezwie &ię 01i jeszcze na ten 
temat, biorąc „ w obronę" pr:edsię­
bicrców portowych, którzy w wyniku 
ostatniego s1rajk1& d(,kerów walczących 
o prawo do życia, ponieśli wielomilio· 
nowe straty. No, i na pewno będzie 
nadal utrzymywał za pośrednictwem 
'woich „11chodiców", jaklJ to dob1q 
pracę i:najduje każdy robotnik w Ame­
ryce, jak pięknie i elegancko mies:l·a 
mu 3ię w Nowym }orku. Od tego sq 
przecfoś fale amerykańskie1a radia 
żeby bujał: kollo si~ da_ 

O. SET 

- Dziś _moJe koleżanki są SJ?Okoj- wała naprężona ci.sza. Chwilami Włodrdmlel'Z Iljicz 
ne o swo~e m~le~stwa. DostaJą ur- podnosił głos, Niek iedy, ~ładając palce ea wcięcie 
!op~ ~a~1erzynskie, przy f~bryce kamizelki, stawał i zaczy11ał 
1stmeJe. złobek, przedszkole ~ an:i- chodz.ić po pokoju , nie prze-
bulatonum. To wszystko mob1lłzuJe :rywaiąc swego przemówie- ,,, 
człowieka do jeszcze wydajniejszej nda. Chwilami, k iedy odpo- , · 
pracy. . . wiadał pneciwnikom po- J.~~ 

W zespole Janmy Rosp?k pracuJą wstania, głos jego stawał siQ 
wyłącz~le st~rsze, . doswladczm;ie ostry. a oczy c !emniały. Po­
p7ządk1. Ona Jest na~mlodszą wś~od cieraJ'ąc głow"' rz;bi 'ał a _ 
mch, ale zarazem na1bardzlej lub1a_ " ' .1 rgu 
ną. Bronisława Pawelczyk, kiedyś menty . tyc~, · którzy \Vypo­
członek PPS-Lewicy, opowiada jak W'ladall się przeciwko PO­
to było w roku 1905, mówi o walce wstaniu. 
z fabrykantami, 0 strajkach Wszyscy słuchaJi Lenina 

z zapartym oddechem . Gdy 
- Inne dla nas wszystkich życie skoó~ył, przez k ilka mi-

zaczęło się dopiero po wojnie. Za- nut n ikt n ie zab:erał ł 
raz po wyzwoleniu przystąpiłam do g 0 -

Dyskusję podsumował Lenin. „A pod względem po­
litycznym powstanie · jut dojrzało!" - powiedział na 
zakończenie. Lenin wstał od stołu. jak gdyby chciał 
podkreślić, że nJ.e ma już o czym dyskutować, że ter­
rnln powstania jest już zadecydowany.„ I rznów się 

odezwały głosy tch6rzów, 
zdrajców i kapitulantów„ 
Zinowiew błagał, by nie 
rozpoczynać powstania w cią­
gu najbliższych pięciu dni... 
Kamieniew proponował, aby 

powst<>nie odroczono do 
dn.i... Wreszcie 2'J!nowiew 
staną ł na , zdradzieckiej, 
mieńszewickiej pozycji Troc­
kiego, który domagał się, by 
po\1stan!e odroczono do 
Zjazdu Rad. 

pracy. Oczyszczaliśmy wtedy części su. Aż oto rozległ siQ spo­
maszyn z rdzy, grzaliśmy się przy kojny głos Swlerdlowa, k tó­
„kanonknch". Ciężko było, ale ja- ry mówił o olbrzymim 
każ radość ogarnia teraz człowieka, wzrośde par tii bolszewkkiej, 

Dom pr::y ul. Bołot11ej 

l'fie pomogła am :zdra­
da. ani podstępne wykręty. 
Zebrani 19 głosami prze­
ciwko 2 - (wstrzymały się 
4 osoby) wypowiedzieli 
s1ę za propozycją Lenina. gdy cgląda wyniki swej pracy. o wpływach w arm ii, flocie i radach. Po Swierdłowie 

Brygada Janiny Rospek wykonu- przcmawia·li zaproszeni prtzdstawiciele komitetów 
je plany w ponad 120 proc., a w i organirzacj i. Rozpoczęła się dyskusja. Wszyscy zga­
Czynie Październikowym ~wlękssy. dzali się z Leninem. Jedynie Kamieniew i Zinowiew 
la wydaJnośli o dalsze 3 procent. znów zaczęli „ostriz:egać''. 
Również i inne zespoły produk- :irastępnie zabrał głos Feliks Dzierżyński. z wzn.ie-

cyjne zwycięsko realizują Czyn PAź- sioną rE:ką bi,:onił namiętnie tez Lenina. Wyjaśnia! 
dziernikowy. Na przykład brygada :łlaozego _ bolszewicy właśnie. t~raz w~ywają_ do 
młodzieżowa im. Samuela Engła, pow~~niia , krytykował bezMośrue kapitułantow 
podjęte zobowiązanie wykonała już I zdraJcrw. 
w 70 procentach. ------_,....__ __________ ......;_ 

„ 

Posiedzenie skończyło si~ t~ad ranem. Obetni opuszcza­
li je pojedyńczo. Lenin wysze<lł ostatni. Wiał gwał­
towny wicher, który zerwał Leninowi z głowy ka.pe­
lusz. Włodzimierz Iljfoi; podniósł go z ziemi i z puwro­
tei;n włożył na głowę. Nie zauważył, że kapelusz prze­
mokł n.a wskroś. Wielki Wódz był całkowicie pochło­
nięty myślą o rewolucji. Wsunął ręce do kies1.em 
płaszcza i, idąc szybk im krok iem · pneciw wichrowi 
rozważał osta1nie posunięcia , związane z powstanie~ 
zbrojnym. 



• 
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Kronika partyjna 
Dzielnica Sródmleście-Lewa: dziś 

o godzinie 16.30, w lokalu dzielnicy, 
ul. Narutowicza 28, odbędzie sill od­
prawa I i II sekretarzy poóstawo-­
wych organizacji partyjnych. 

l$zajka sp.ekulantó~ 
przeznaczone 

wykupywała towary 
dla ludzi pracy 

. dPrzekrchtod.ząc ulicami miasta nie- przezi:aczone na zaopatrzenie mas I skiej 5. Elżbietę Zawadzlcą, zam. 
Je no o me widzimy, jak pl'zcd pracu3ących. _ przy ul. Spacerowej 5, Amelię Osiń­
Powszechnym Domem Towarowym W _tych .dm<;ich k.ontroler~~. spo- ska z ul. Warszawskiej 17, Anielę 

~""""'""""'"""""'""''""'"""'"'"""'"'""'""" lub_ przed sklepem 1\THD z artyku- łeczn1: Dz:eln1coweJ. Kom1sJ1 do Cyll z ul. Bednarskiej 24 i Henrykę 
~ Dni.a 31 b. m. (środa). o godz. 17, E_., łam1 tekstylnymi gromadzą się w.al~1 , ze Spekulac3ą przy DRN Wewiórowska, zam. przy ul. żerom-

w sah Zw. Zaw. Pracowników Mi- : większe grupy ludzi. Kolejki te zai- Łod~-Połno~ wykry~i szajkę spetu- skiego 3. Ta zgrnna szajka speku-
. t t G d . - mują przeważnie różne nieroby i lantow, ktorzy zbiorowo wykupy_ lantów posiadała zawsze wiadomo-

·=~-= ~:; e:~ \v-i 0~Pi° a;k1 d;;cdm_una~- § spe~ulanci, całymi dniami węszący, wa)i w sklepach tekstylia i zbywali ści, w którym ze sklepów uspołecz­
od~zyt n. ot.czans <a ' 0 ę zie się : ,gdz'.e spr~edawane , są, po6.czochy, I .ie o I OO procent 'drożej na placu nicnycb sprzedawane są pończochy, 

·~ : lgdz1e mozna nabyc białe płótno, I 'l'amfaniego. Zatrzymano Natalie flanela, płótno itp. Spekulanci 0 • 

Słalinowska k ~ matel:iały wełniane itp., aby je na-. Gebrowsl•ą, zamieszkałą przy ulicy bracali kapitałem po kilka razy, 
_ " RaU 8 ;1 stępme ,z lichwiarskim zyskiem od- Zgierskiej 24. Ne .,ręczniaku" po- wy~upując atrakcyjne to\vary, a 
g 0 bazie i nadbUdOWl"tlf §' sprzedac na „ręczniaku". Tym za- siadała p1·zy sobie 15 par pończoch, następnie sprzedajac je na plnu 
~ a wodowym spekulantom, żerującym a 'lila. mieszkaniu miała scho\vanych Tamfaniego. 
~ Odczyt wygłosi lektor Komitetu E na wyzysku ludzi pracy, wydala wśi•d bmdnych szmat l 'papierów Nie mni~ energiczmc prowadzona 
.: Centralnei(o PZPR dla II grupy ~ zdecydow~;i~ wall<ę kla.sa robouu- 8? .i;iar po~ic_:ioch: 8 kuponów mate- jcst na obszarze wojcw. łódzkiego 

zawiadomionych towarzyszy. ~ cza. DwoJkt . kont:olerow spo_łe~l.- ~1~łow włok1enniczych, znaczne ilo- walka ze spekulacją i ni.,,legalnym 
: nych, skł!idaJące się z robotmkow :sc1 flaneli oraz pokaźny zapas cu-

KOMITET ł.óDZKI ; fabryk. łodzkich, przeprowadzają I krn i mąki. ubojem W tych dni:lch Komisja 
: PZPR. § lustrac3e sklepów, demaskują pas- Z:!lrz.vmano również Stefana Kę- Specjalna skierow:iła do obozu Pl\'1-
11101nuu•mnu•11011111„„.„„, ... „.„„„„„.„„u„„„.:~ karzy, \V,Ykupujących artvkuly1 . piń~kie~o. zani. nrz:v lll. Lutomier- cy dwóch spekulantó\.V, którzy \VY­

kupyw:ili skót·y. pochodzace z nie-

Szanować czas lu,dzi 
pracy 

Złe sit: dzieje w WOJEWODZ­
KIE.J S'I'ACJI PRZEl'ACZANIA 
KRWI przy ul. Armii Ludowej 
26. Coclvifimie zgłas~ się tu 

znaczna ilość 
osób, Krwio­
dawcy meJe-

dnokrotnie 
muszą tutaJ 
C'liekać około 

S::fljk<>. spelmum~ów u>ykupyuvi!n IPkstylia =e ~l<LPpów MHD i PSS, sprzedaJ!!C 
J0 po paskarskich cenach na placn Tamfani<?go. 

legalnego uboju. garbo,'vali je i 
~przedawuli po paskarskich cenach. 
Trudniący się tym Józef Niedbalski 
ze wsi Kielc:zygłow. w pow wie­
luńskim. skazany został na 24 mie­
~iace obozu p.-acy. a fózef Wo!now­
ski ze wsi Gumiska. pow wieluń­
skiego. na 18 miesięcy obozu oracy. 

I 

I Odtzył w Ośrodku Szkolenia 
Partyjnego 

W dniu 30 X. 1951 r o godz. 17 
w loka lu Ośrodka Szkolenia Par­
tyjnego przy KE. PZPR. ul. l'rau­
gutta l. odbędzie się odC!7.yt n. t. 

„Wielka Rewolucja I 
Październikowa -początkiem I 

nowej ery w dzieiach 
ludzkości" 

Ws~p wolny. 

• 
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I W Miesiącu Przyjaźn i I 
~~: wygłoszone zostaną odczy~ % in~ i ~e~at: ,,ZSRR OSTOJA ~:i 

POiiOJU", 
~ o "OOZ 13.30 w Zakładach „Argct'· ul. Traugutta 9, ~ 
:;_ o godz. 15 w „Elekti·opro,iekcie" ul. Południowa 21. ,i_ 

o godz. 15.30 w Centrali Zaopatrzenia Materiałów Przemysłu 
E Oclzieżowego, ul. Wólczańska 14-16. ~ 
: fr .:.•. : 

~ O godz. 14 w Szpil.atu Klinic~ny~ Nr 2 przy ul. Krzemieniec- ~ 

:

§_- kiej 5, odbędzie się ARADEMIA z bogatą częścią artystyczną. ~=-· 
O godz. 15 w Państwowym Domu Dziecka Nr 2 w Helenó\vku 

•
,_: ul. Krajowa 15. zostanie wygłoszony odczyt na temat: ,.ZSRR ~: 

W WALCE O POKÓJ". / 
·==~ O godz. 15.l!i w Centralnym Biurze „TOR'', ul. Nowotki 7:3 ~:,: 

wygłoszony zooitanie odczyt na temat: „ZSRR - NASZ S,#~SIAD 
: I SOJUSZNIK". : 
: O godz. 16 w Spóid.Zielni im. Gen. Swierczewskiego, ul. Uni- ' 
~ wersytec:ka 40, wygłoszon.v zostanie odczyt na temat: „ZSRR ~ 
\ W WALCE O POKÓJ". =-~ 

O godz. 16 w Zarządzie Ośrodków Akademickich, ul. Zamc•n-
hofa 13, odbędzie się odczyt na temat: „ZSRR - SOJUSZNIK 
I PRZYJACIEL POLSKI LUDOWEJ". 

W Spó.tctż·ielni „Przyszłość Robotnit·za", przy ul. Piotr:mw­
sk'.ej 105, otwarta wstała WYSTAWA p. t. : „OSIĄGNIĘCIA 
I ZDOBYCZE ZSRR". 

O godz. 20.30 na fali ogólnopolskie.1 Polslaego Radia zostanie 
nadana specjalna audycj•a pt.: „Ii:AWALER ZŁOTEJ GWIAZD Y" -
B~b:i.jewsl<iei;o. W zw;cizku z tym, w świetlicy ZPB im Dzier·'.yń­
~k·ego, ul. Piotrkow~ka 272. zcrg.anizowane zostanie zbiorowe stu­
chamc aad;ycj~ dla :łktywu swietucowego, połacrzone z dyskusją . 

: Aktyw zb1crw sie w świe1licy o godz. :!O • 
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1
Ziernniak i 1110111<1 tuż nahy "ać 

1 w sprzedaży półh u r·to we.ł 
Dzięk~ pomy~li:iie. przebieguj.ą<:emu l 34, Tuszyńska 125, Napiórkowskiego 

skupowi na WSI l m,eprzerwa111e ply- no. Łęczycka. 20, Pa,bianicka 157, 
n~c_Ym dostawon: do. miasta już w Dubois 84, Pabianicka 72. Browar­
bieząc:ym tygodnm Lodź zaop_atrzona na. 9. Nowotki 138, Ksit:ŻY Młyn 14. 
zostanie ~v pełną rezerwę z1emnia- A2·mii Czerwonej 141, Sienkie\'l-'i'cza 
ków na z1~ę. . 2, Nawrot 83. Ludwika 7, Kopciń­

Na terenie miasta wprowadzona skiego 93, Wschodnia 48. Zacisze 9, 
z~stała pół?u:t~wa sprzedaż ziem- Nawrot-UO. Zbocze (Stoki). 
maJ_ców w 1losc1 od 50 do 200 kg, w Niezależnie od tego we wstystkich 

Na =dj~cia .1.1cz~st11ic?' s=njhi: Ameli.a Osi1iska. Nawli.a Gebrnwska, Stefan 
Kemp111.sk1, Anzela Cyll, Henryka Wewióroicska, Kżbieta Zawadzka. cem? 32 z~otych za. 100 kg. sklepach spożywczych MHD i PSS 

6 godzin na 
badanie wstęp­
ne, które trwa 
zaledwie kil­
ka mJnut. Na 
liczne inter-•--------------------

l\~e~zka~cy. Łodz~ moi;-ą zakupo- moźna nabywać ziemniaki w ilości 
----------------------------wa? z1emmak1 w połh11rc1e w nastę- do 50 kilogramów, w cenie 38 gr za 

l puJącyeh SKLEPACH MHD: ul. 1 kg. 
wencje ocze­

ku,ią.cych pada niezmiennje od­
p-0wriedż: „Możecle poczekać i 
iak dostaniecie zaświauczenie 
uspra wiedliwła.jące 11ieobecność 
w pracy". Czy takie wyjaśnienie 
„,·ystarcza? 

Grubiański klient 
Ocl eks1>cflientów sklepowych 

wymagamy uprzedmego t-rakto­
wa nia. lllientów. Słuszmie, ale 
również j ekspedienci maJą. pra­
wo żądać ud kUentów gr:i:ec.znoś­
ci. T~·m<·zasem zdarza>ją. się w I 
sklepach wypadki grubiańskie­
go znC'howa.nia się niektórych o­
sób "Pośród lmpujących. I tak 
n1>. ZYG:\1U~T KORNALSKI 
7~m. ul. Łagiewnicka 336, zupeł­
tlłe bn riodstaw WYWo}2ł awa.JJ­
tu!"f' w <.;(rll'J>-le ~1HD N'i- 3'?4, ob­
rzm•ają1• .-kspeclientów stekiem 
wnwi•k . .Na1>rawdę wstyd! 

Łaźnia i.najduje się już 
w remoncie 

W I.V. i~zku z notatką z dnia 4 
lim. P. l. „Brudy w łaźni" Prezy­
dium Rady Nnrodm.\·ej m. Łodzi 
za,·.i;Jda mia nas, że łaźnia przy 
ul. Kruczej 11 znajduje się już w 
n·moncic. który w najbliższym 
nasie 1ostanie zakończony. 

Dyżury apte k 
nzi:'i~Jąpj nocy" dyżurują następujące 

• Ptekc: r·auljl•\lcka 56, Plotrkov.'Ska 127, 
P1·z~.1~zd S9, Legionów 28, Wschodnia 54, 

Nowe r ekordy świata 
ustanowili wczoraj 
Oczekiwany z wielkim za­

interesowanJem występ cię­
żal'Owców i·adzleckich po~ 
twierdzi! \V pełni wspaniały 
poziom reprezentantów Kra­
ju Rad. Wyniki uzyskane 
przez gości dla naszych 7a­
wodn!ków są w chwili obec­
nej czymś jeszcze nieosiągal­
nym. 

Próba pow:lodła się. Duga­
now ilźwignąl 1~9 kg. usta­
nawiając tym samym nowy 
rekortl świata. Drugi nowy 
rekord świata ustanowił 

wczoraj Nowak. Fenomenal­
ny ten zawotlnlk wycisnął 
141,5 kg. Obaj rekordziści 
6wiata wyrazili radośc, że 
rekordy swe ustanowili w 
Polsce w Micsiacu Pogłębie­
nia Przyjaźnl Polsko - Ra­
d4icckiej. 
• 'Dzięki wizycie doskona-

• • 
c1ęzarowcy ZSRR 

lych ciqżarowc6w radzie­
ckich pobito wczoraj oskm 
rekordów Polski. Do wymie­
nion~·ch .1 uż doszły jeszcze 
re1:'ordy: w trójboju olimplj­
sk1m w wadze średniej Beka 
- 280 kg„ w podrzucie w 
wadze pólclę.1:klej Białasa -
122.5 kg I Wituckiego w wa­
dze ciętkiej - 125 k~. Ostat-­
ni rekord w trójboju olim­
pijskim ustanowlł równicz 
Witucki wynikiem 320 kg. 

... * "' 
W dniu dzisiejszym spor· 

towcy radzieccy zwied•ą w 
godzinach przedpołudnlowycb 
miasto. o godzinie .15.30 uda. 
dzą się autolcarem do Pabia­
nic, gdzie dadza pokaz za­
tl>gom tute;IS7}'Ch zal<ładów 
pracy. Po (loka zie, który 
trwać będzie około godziny 
(16 - 17). nasi mili goście 
powrócą do Lodzi, a o god7i­
nle 18.30 otl]adą do Gdaiiska. 

Z wag lżejszych w najlep. 
szej formie z :rnwodników 

~ ~azieeltlch :<.Jt:11.i.o.i.·at się 
"'vlcYcffaJ R. Cz1tńl"7:kfan, aka­

demicki mistrz świata I 
mistrz ZSRI\:. Wspaniała 
technika pozwollla mu uzys­
kać w trójboju w wadze 
piórkowej w~:nlk 31~.5 kg. 

Cięikoatletyka sportem mas 
Nasze w;vnild wyglądały w 

porÓ\\Tnoniu z \\..,:ynikami goś­
ci bardzo skromnie. O klasie 
dz\('!accj naszych clężat·ow­
CÓ\\' od clężar'owców radziec­
kich 1.wlndrzyło najlepiej to. 
że zawodnik wagi koguciej 
- Roman, miał o wicie lep­
szy ·wynik od naszego przed­
stawic!rla w wadze lekkiej. 
Na~i ?awodnicy dali z sie­

bie jednak maksimum wy­
siłku i rezultatem tego były 
nowe relcordy Polski, które 
ustanowiono: w wadze piór­
kowej w rwaniu obm·acz 
(Skowronek - 87,5 kg.), w 
wadze lekkiej w podrzucie 
cburacr <Sclgala - 115,25 
kg. ), w wadze średniej w 
wycfakan!u (Bek - 90,3 kg.) 
i rwaniu oburącz (równiet' 
Bele - 87,9 kg.). 
Dugano~' (ZSRR) hatako­

wał wczoraj w wadze śred­
niej swój wlasny rclcord 
~wiata v.• rwaniu oburącz. 

Każda wizyta przodujących 
sportowców radziecldch w 
Polsce jest doskonałą okazją 
dó podniesienia poziomu 
wielu naszych dyscyplin 
~po1·to~•ch. Gosclc rad7Jec­
cy nigdy nie kryją swych 
„tajemnic", dzięki którym 
doszli do tak wspaniałych 
wyników J żawsze chętnie 
udzielają nam wskazówek; 
oraz dzielą się swymi do­
świadczeniami, które nabyli 
w długiej prac.'Y. 

- Sukcesy zdobywa się 
tylko drogą długiego, wy­
trwałego treningu - oświad­
czył nam wczoraj na konfe­
rencji prasowej kierownik: 
ekipy ciężarowców radziec­
kich. tow. D. Smolin. 
Ciężarowcy radzieccy do­

szli do swych wspaniałych 
wyników tylko dzięki wła­
snej usilne;! pracy nad sobą. 
Każdy z nich ple ogranicza 
się do treningów w swych 

klubach, które odbywaja się 
zaledwie 3 razy w tygodniu 
po półtorej lub dwie godzi­
ny, lecz trenuje przede 
wszystkim po pracy w do­
mu. Do treningu nie trzeba 
ich zachęcać. Każdy 7. nich 
rozumie. że tytuł ml~trza 
sportu zobowfazuje do stałe­
go ufrzymywanla formy mi­
strzowskiej, do stałej gote1-
woścl godpego reprezcntowa. 
nia barw swego państwa. 
Każda • dyscyplina sportu 

oparta jest w związku Ra­
dzieckim na masach. Stąd 

każdy sport "" Zwiazku Ra­
dzieckim posiada tak wielką 
żywotność i prężpość. 

Uprawianie ciężltiej atletyki 
jest dozwolone w Zwlązku 
Radziełkim od 18 roku ży­
cia. Zdarzają slę jednalt wy. 
jątkl, że mogą fą uprawiać 
młodsi, ale tylko wtedy. gdy 
mogą się wykazać odpowied­
nimi warunkami :fizycznymi. 

Ciężkoatletyka j_cst jednym 1. 
obowiązkowych przedmiotów 
na •wyższych uczelniach wy­
chow::mla :fizycznego jako 
spo1·t, oddaj11cy wlellde usłu­
gi w rozwoju fizycznym kat· 
dego człowieka, którego naj­
szczytniejszym zadaniem ,iest 
praca dla ojczyzny. 

U eJlas podnoszenle clę-m­
rów jest sportem jeszcze 
mało docenianym przez na­
sze kluby i koła sportowe. 
Po wizycie doskonałych elę-

2arowc6w radzieckich, pod­
noszenie ciężarów powfnno 
także w .Polsce stać się spor­
tem masowym,· sportem .u· 
prawianym we wszystkici1 
klubach, a przede 'vsz:vstkim 
\l\"e wszystkich koł::ich . sporto­
wych, których głównym za­
daniem jest wychowywanie 
zdrowych. dobrze przy~oto­
wanych do pracy dla kraju 
obywateli. Z. Kr. 

Przejazd 60, Kilińskiego 28, Rzgow- ----- ----------­
ska 112, Rzgo~ska 154, Rzgowska 
179, Pabianicka 192, Wycieczkowa 
110 oraz w następujących SKLE­
PACH PSS: Żeromskiego 72, Złotno 
74, Rębie11ska 9, Legionów 56, Aleja 
Kościuszki 34, Karolewska 2, Wól­
czańska 15, Konstantynowska 33, 
Świerczewskiego 13, Zgierska 153, 
Strykowska 65, Wojska, Polskiego 12, 
Limanowskiego 74, Wojska Polskie­
go 126, Żeg11'rska 2, Ogrodowa 28, 
Zawiszy 26, Sląska. 39, Dąbrowska 

Proporzec„Dz1ennika Łódzk1eRO" 
dla załogi budującej farbiarnię 

w Sieradzu 
Redakcja ,,Dziennika Lódzkie~o" 

zorganizowała dla załogi budują::ej 
farbiarnię w Sietadz.u - imprezę ax­
lystyczną, połączoną z wręczeniem 
proporca ufundowanego przez „Dzien­
nik Łódzki". 

Red, Wojciech Knittcl przekazał 
proporzec najlepszemu zespołowi na 
budowie - młodzieżowej grupie µra· 
cującej przy montażu stropów. 

TEATR Y I Kl~A 
PARSTWOWY TEATR NOWY - nle­

ezynny. 
PANSTWOWY TE.'\.l'R WOJSKA P OL­

SKIEGO - godz. 19 „Sw!ecznik'" 
TEATR POWSZECHNY - gotl:t. I' 
„~rzes.nir;y bez winy". 

PANSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
godz. 19.~0 - „Sen der Blank", 

TEATR MUZYCZNY - godz u.1:; 
„czardaszka". • 

TEATR MAŁY - godz. 19.15 - „Pap­
scy", 

AULEK1N - godz. 17 - „Złota rvbl<a". 
l'J:-TOKlO - godz. 17 - „Gu!lwer w kra­

inie liliputów". 

Br'\JKA - :tNa Odsiecz Carycyna„ -
godz. 18, 20. 

Bl\l.'l'YK - Fes11wal Fllmnw Rafl71<'1'­
kich - „Wielki Obywatel'' J seria 
;;oclz. JJ. 17, 19, z1. 

GDY;l,'J,l - Program ... 1ukoko· o:" lłl(I. 
"'YiV ~T. '3'1-5\. ~Cld.:r~. \1\ 't"'; \'ił. , 'llt. 
'?O, ~t. 

ML<>OA r.w,iRnJ,\ (dla młoazt-h• 
„Timur I jego drużyna", god1-. 16 . tft, 
20. 

nn.•z,1 - „Mu7vka I niilość". cO<l7 1s !O 
pnr '"'"=' !\ - Ft-c:lłw2I F1h'nńW 1~a 1 h~­

kich - „Wl<'lkl Obywatel'' I srrla. 
godz. lfi.:!O. 18.:lO. 20.::0, 

PRZEDWJOSNIE - „Pogromca :11a111a· 
na". godz. 18. 20. 

C 
f REKORD - „Narzeczona z Tm·km<'nll", 

0 us.yszvmv tJrzez radio R~~~~T~SlK?O ldla mlnMteM ' 
PROGRAM AUDYCJI ROZGLOS:llI .,Zaltazane piosenki", e;udz. 17 I~ 
ŁODZKlEJ NA 30 PAŹDZIERNIKA R<'"'1A - „ostatni wvstrzał" - godz. 

1951 R. (WTOREK) 18. 20. 
13,30 Audycja szkolna, 14,15 Muzyka dla so.1usz - „Historia jakich wiele· e;octz. 

\'iszyslklch, 14.50 Koncert orkiestry pod 19, 
dyrekcją Tadeusza Pola1iskiego, 15.30 STYLOWY - „Ostatni rejs", godz. 
Audycja dla świet!Jc dziecięcych, 16.00 18, W, 
Wszechnica Radiowa, 16.20 Popularna mu- SWIT - .. wesoły jarmark", 
zyka poważna, 16.40 Z mikrotonem przez godz. 18, 20 -
mias1o i wieś. 17 .OO Wiadomości popotu- T ' TRY - .Ostatni etap" - i;od1. tR, 
dniow.e. 17.15 Koncert ŁRPR, 17.35 Ra- 18. 20. 

. diolY_,. poradnik językowy, 18.00 Radio- W' • - " .„„.,, ''ll>'Y!ń" P.n"";•C· 
wy Konkurs Chórów. 18.30 wśzechnlca l<lc.h - ,.Wielki 0 1>ywatel" seria, 
E:adiowa. 18.50 Lódzkl tygodnik dźwię- godz. tG. 1s. 20. 
kowy, 19.15 Walczymy O· pokój, 19.30 WF.ÓK1"•' RZ - Nircz;vnne z f'(IWOd\I 
Muzylta i ul<tnalnoścl. 20.00 Koncert remontu . 
symfonlcz1\y, 21.00 Dziennik wleczornv. WOLNoSr - 1"':•<1Jwa1 Fllr""' ' ''°'"l~c· 
21.26 Wiadomości sportowe, 21.30 Piękne l<lch - .,Wielki Ohywatel" J ~erla, 

I glosy, 21.50 Spotkanie w wagonie. 22.05 -"""· 16. 18, 20. 
Orkiestra taneczna, 23.00 Utwory fort. ZACHĘTA - „Aktorka", godz. 

Limanot«>:kicgo 37, Al. Kościuszki 48. 

11- 1111_ 111_ 1111- 1111- 1111..-1111- llllmllf!lllllll- tnl• 

·----------------------------Beethovena, 23.50 Ostatnie wiadomości. 18, w . 
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- Coście, dziadku, taki smutny, zaśpiewajcie z nami - krzyk. 
nął młody robotnik do Rydlińskiego, który nerwowo przechadzał 

się wzdłuż sali, bąkając sobie pod nosem: 
Międzypartyjna delegacja„. 

Międzypartyjna!.„ A jaki w tym 
sens nie zastanowią się„. Krzy-

• czą „Międzypartyjna"... Wykan­

tują nas i tyle .• , Poszli i siedzą, 
nie wiadomo gdzie„. Z pa n em 
fabrykantem rozmawiają - nie 
inaczej„. Robotnik w oburzeniu 
splunął. - Nie gadać tu trzeba. 
tylko żądać!... Jedyny język, któ­
ry oni rozumieją. Jeszcze straj­

ku należycie nie zaczęli, jeszcze 
się kłócą, jaki ten strajk ma być, 
a już - pertraktacje.„ Kto 

to wymyślił? Łotry!„. Tak .•• a co? 

Już ja wiem, co mówię„. Kim 
jest ten wasz delegat z pakowni... starszy majster? Łotr!. .. 
Polska Partia Socjalistyczna!„. Ja mogę być Polską Partią Socja­

hstyczną, ja, robotnik z ojca i dziada, a on - . tylko złodziej i 
ohyda ... 

- Przyłączajcie się do nas, dziadku, do socjaldemokratów - mó­
wił mu Zając. - Ogłosimy strajk okupacyjny„. 

Rydliński przystanął i założywszy ręce w tył podniósł głos, 
zwracając się do Zająca: 

- I powiedz mi, czemu on na was mówi, zesc1e - de.ma­

go·dzy .„ to znaczy podżegacze, a sam„. A on sa.m to niby co? •.. Ni. 
by to krzyczy, rusza się jak mucha w ukropie„. a potem do pana 
fabrykanta tylnymi drzwiami •.• Już ja go znam„. Przejrzałem ..• To 
tak! ma być delegat, taki ma klasę l'Obotniczą reprezentować„. 
[\fięc11, .partyjna!... 

&•ON t:Oll01l'Clll 
26. 

;·~ -~·ii::BARYICADY 
, 

Pieśń się urwała. Jeden z r obotników powiedział: 
- Długo my tutaj będziemy siedzieli.„ Na co czekamy? 
- Cicho, towarzyszu„. Wybraliśmy komisję, jak zdecyduje, 

dowiemy się, co mamy robić... Sami§cie chcieli„. 
- Ja chciałem?! Po mojemu wszyscy robotnicy muszą decy­

dować, a nie tam wybrani ..• Dał hasło !.... i koniec •.. 
- Dobrze mówi„. Na co czekamy? ..• 
- Wybraliśmy - mówię - i nie ma rady.„ Wcześniej trzeba 

było myśleć„. Ale na tym nie koniec ... - Niech tylko komisja nie 
podług naszej woli zadecyduje.- Wtedy wiec ogłosimy i damy 
hasło ••• 

Cere.giele... O d razu wiec i już!. .. 
.- Mamy czas„. Nie krzycz„. Poczekamy„. 
Zrobił się ruch. Do sali weszła dziwna procesja, którą tworzyli 

Witek, Stach Krauze i jakiś młodociany robotnik z przędzalni. 
Witek miał na głowie zwój starych .szmat, S tach włożył zamiast 
,czapki menażkę, na ramiona narzucił podziurawioną derkę; której 

kraj z tyłu trzymał wyrostek. Wszyscy trzej uniżenie kłaniali się 
na wszystkie strony. 

- Parlamentarnie •.• Indyferentnie„. lojalnie„. tere-fere - po· 

wtarzał Stach, robiąc komiczne grymasy. 
- A co to za szopka? ..• Powariowaliście, chłopaki? powitali 

ich robotnicy. 

- To komisja parlamentarna - tłumaczył Stach. Słowo 
honoru - idą już, zaraz tu będą.„ aptekarz z adwokatem - i znów 
zaczął udawać, piszcząc falsetem: - Kochani robotnicy„. hm, hm ..• 

my, jako komisja pomocy wszystkim strajkującym, bardzo trosz-

czymy się, żeby fabrykant przez was nie dostał ataku nenvn·""'go 
i żeby go szlag nie trafił... 

Kawały urządzają, łobuzy - zaśmiewali się robotnicy. 
- Przyjacielu, nie płacz„. już my was urządzimy - st.aral -'1 

S tach. 
- Idą ! Słowo honoru, na rany„. idą! O retyt - krzykną! wy­

rostek, chowając głowę pod derkę. 
Weszli, zachowując ostrożność i rozglądając się po sali. apte. 

karz Głuchowski i radca prawny Poznańskich. Głuchowski zasłaniał 
nos chustką. 

- Kochani towarzysze - zaczął adwokat, poprawiając kra. 
wat-muszkę. - Hm ... my, jako przedstawiciele Komisji dla Nie. 
sienia Pomocy Strajkującym ... adwokat ścisnąl rękę Rydlinskie­
mu, który zachował powagę. Reszta robotników z ·trudem po­

wstrzymywała się od śmiechu. 
- Przyjaciele! ...:: ciągnął adwokat. - Przychodzimy do was i 

otwartym sercem i niczego więcej od was nie żądamy, prócz clo­
wodów bezgranicz.nego zaufania. Złóżcie swoje Icisy w nasze ręee .. 

- A jakże - rozległ się głos z grup:,r robotników - zło?.~li 

jedni tacy„. 
- P an adwokat wygrał w sądzie 

czych ...,.. wystąpił teraz aptekarz. 
słuchajcie go, on wam powie„. 

przeszło sto spraw robotni­
Miejcie d o niego zaufanie. 

- Hm„. kochani towarzysze - adwokat znów poprawił kra­
wat. - Jestem przekonany. ie każdy konflikt na terenie społeri.­
nych zadrażnień da się rozstrzygnąć w drodze pokojowej„. Są, 

oczywiście, nieuczciwi fabrykanci... ale wasz fabrykant jest czło­
wiekiem wyjątkowo uczciwym.„ Stykam się z nim często z tytułu 
pełnienia mych obowiązków slużbowych i mogę was o tym za­
pewnić ... 

- Toż to bl'at Kona - porozumiewali się między sobą robotnicy. 
- U Poznańskiego wysiaduje ... Weksle mu załatwia, kruczek taki .•• 

(D. c. ot 
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